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Mówi Władimir JARMOLENKO, deputowany do RN RL, 
członek delegacji państwowej Republiki Litewskiej 

na rozmowy z Federacją Rosyjską 
w sprawie wycofania wojsk

cydującą móc oraz wydźwięk 
międzynarodowy. Dlatego każ­
dy obywatel Litwy 14 czerwca 
powinien się wypowiedzieć na te­
mat tego, zgadza się czy nie z 
obecnością obcej armii. Oczywi­
ście, nie pomniejsza się tu wagi 
pertraktacji, żądań na szczeblu 
parlamentarnym i rządowym w 
sprawie niezwłocznego i bezwa­
runkowego opuszczenia naszego 
terytorium przez .żołnierzy so­
wieckich.

Chciałbym przy okazji nawią­
zać do czasów gorbaczowow- 
skich, kiedy jeszcze w  roku 
1988 zbierano listy, kierowano 
protesty w  tej sprawie. Nie 
znam ich losu, jednak świadczy­
ły one o żądaniach 1,5 min mie­
szkańców. Szkoda, że te postu­
laty nie uzyskały prawnego 
sfinalizowania pozostały tyl­
ko jako petycje ludności. Trze­
ba przyznać, że działo się to 
w  innych warunkach: nie byt
wówczas uchwalony Akt Nie-

—  Jaką moc będzie miała wy­
rażona podczas referendum wo­
la obywateli Litwy?

—  Referendum^ - to wola na­
rodu, wola obywateli, j Doświad­
czenie demokratycznych państw 
dowodzi, że tam zawsze uwzglę­
dnia się w  ten sposób sformuło­
waną opinię "społeczeństwa. W eź­
my chociażby ostatnie referen-„ 
dum w  Danii, które odrzuciło 
propozycję rządu przystąpienia 
tego państwa do struktur euro­
pejskich. Demokracja opiera
na woli obywateli oraz na zdol­
ności władz rządzić w swym 
kraju zgodnie z ustawodaw­
stwem. Władza jest o tyle sil­
na, o .ile pozwala jej rządzić 
obywatel. Jeśli mieszkańcy pań­
stwa, mianowicie Litwy, nie zga­
dzają się z tym, że na-jego te­
rytorium znajduje się obce woj­
sko, więc musi się ono wyco­
fać.

Sformułowana podczas refe­
rendum opinia będzie miała de-,

' podległości Republiki Litew­
skiej. Natomiast obecne refe­
rendum, przebiegające w  nie­
podległym państwie, będzie 
miało zasadniczą wagę i praw­
ne znaczenie na szczeblu mię­
dzynarodowym.

— Gzy wyniki referendum 
będą pomocne Panu w pertrak­
tacjach z Rosją na temat wyco­
fania jej wojsk,?

—  Mnie jako członkowi de­
legacji państwowej żądanie oby. 
wateli Litwy wycofania obcych 
wojsk byłoby istotnym wspar­
ciem w pertraktacjach między­
państwowych. Mógłbym powie­
dzieć, że obywatele mojego 
państwa żądają, aby sowieccy 
żołnierze bezwarunkowo i nie­
zwłocznie opuścili Litwę. Teraz 
zaś w czasie negocjacji mówimy 
w imieniu parlamentu^ rządu 
czy delegacji. Posiadanie man­
datu narodu — znaczyłoby o.' 
wiele więcej.

—  Jaką frekwencję progno­
zuje Pan w  swe) dzielnicy wy­
borczej |w Kownie?

— Nie lubię prognozować. 
Może jako deputowany zacho­
wam się nawet nieostrożnie.

jednak znając nastroje swych 
. wyborców powiem, że 14 czer­
wca frekwencja będzie chyba 
niezła. Przypuszczam, że do 
um przyjdzie ponad 80 proc. 
ludzi, z których za wycofaniem 
armii opowie się około 90 proc.

— Co Tan w przededniu re­
ferendum chciałby życzyć na­
szym Czytelnikom, mieszkań­
com Wileńszczyzny?

— Zachęcam przypomnieć dro­
gę, którą przeszliśmy od" tam­
tego 11 marca, zrozumieć obe­
cną sytuację polityczną. Spora 
część mieszkańców Wileńsz­
czyzny już w roku ubiegłym 
podczas sondażu 9 lutego okre­
śliła się, źe są obywatelami Re-

’ publiki Litewskiej. Zastanów­
my się też, czego uniknęliśmy: 
nie .mamy na Litwie sytuacji, 
jak w Naddniestrzu, chociaż 
była. możliwość stworzenia tako­
wej. Trzeba zdawać sobie spra­
wę, z tego, że wojsko zawsze i 
wszędzie, na Zakaukaziu, czy w 
Mołdowie i in. państwach jest 
czynnikiem destabilizującym.

— Dziękuję.
Rozmawiała 

Jadwiga BIELAWSKA

Zmian nie tak wiele

Wojsko wyjdzie, Żądanie obywateli-wsparciem w międzypaństwowych pertraktacjach 

my zostaniemy
Armia Czerwona, Armia Ra­

dziecka... Se patosu jeszcze do 
niedawna wkładano w  te słowa. 
rrNasza armia nas strzeże" —  Jol 
od dzieciństwa próbowano wpo­
ić wszystkim mieszkańcom by­
łego ZSRR. Powiem szczerze <r- 
obco Jakoś wyglądał mi Polak 
(Jak zresztą też Litwin) w  mun­
durze żołnierza radzieckiego.
Już od dzieciństwa wiedzieliśmy, 
że niejednokrotnie nie proszona 
przychodziła Armia Czerwona na 
Wileńszczyznę, aby nieść na os­
trzach bagnetów „rewolucję soc­
jalistyczną*1. Już w  styczniu 1919 
roku ludność Wileńszczyzny u- 
czyniono zakładnikiem sporów 
politycznych oraz Ideologicznych 
państw ościennych. Armia Czer­
wona służyła za tarczę, którą 
przykrywano Interesy wielkomo- . 
carstwowe czy klasowe zarówno 
przed wojną, jak 1 po wojnie.

Kogo 1 przed kim obecnie 
strzeże wojsko byłego ZSRR 
stacjonujące na Litwie? Sądzę, że 
nikogo 4 przed nikim, bo prze­
cież jest to wojsko sąsiedniego 
państwa, które nie może się wtrą­
cać ani do spraw wewnętrznych, 
ani też zewnętrznych Państwa 
Litewskiego.

niepodległe państwo 
^ećjie władze Litwy bezwzględ­
nie popełniły wiele błędów. Do­
tyczy to również polityki narodo­
wościowej. Wiele rzeczy trzeba 
będzie zmienić, wiele naprawić.
Ale muszą to uczynić samo 
suwerenne Państwo Litewskie,
Jego władze, Jego obywatele, bez 
żadnej ingerencji obcych sił ani 
°d zewnątrz, ani od wewnątrz.
Obecność na terytoriom Litwy 
wojsk obcego państwa rodzi nie­
pewność i niepotrzebną podejrz- 
Uwość w  społeczeństwie, powodu- 
Je dodatkowe napięcie. Politycz­
nie^ uświadomieni mieszkańcy 
T ^ y  wszystkich narodowości 
dobrze wiedzą, że Jedyne, do cze- 
Ro może być wykorzystane sta­
cjonujące na /Litwie wojsko ob­
cego państwa —  to tylko inte- '
*esy tego państwa, ewentualnie 

poliycznych. Je- 
mu chodzi o nas, Polaków, to 
 ̂ T1**' c » * o  możemy spodzle- 
Jr~ . po obecności tu sił 
i.jofaycfc obcego państwa, to 
v 2 5 *  wykorzystanie „polskiej 
, *2; ‘ Przez różne siły polityczne 
•Pod różnym pretekstem. W  dą- 
J® tych ostatnich lat widzieli­
b y  tu sporo „obrońców*1 na- 

interesów z M. Gor­
baczowem włącznie. I  co z 
jego wszystkiego wynikło jfe do-
tZ L 3 F 2 ? ' Jak dobrae wiemy 

tylko sami musimy u- 
, *wofe stosunki zarówno zESS&SSwS* 1 ^  Ą
fM yby ze względu na krzy­

w y .  Jakich od władz doznała 
IndnoM Wileńszczyzny, nie wzię­
ła ona udziału w  jntizetszym 

rendurn 1 nie ’ opowiedziała 
nL?®  wycofaniem z terytorium 
~ y y  a™ U byłego ZSRR. to 

"karta
W fkT . ,Utwle' O ayw IW e . U  

wyłącznie na niekorzyść 

w ^ l*  "Ł6w- Prsrwd«  mówiąc, 
sowieckie wczetalej czy 

£ “ “ ‘<*1 1 Uk z Litwy 
' 3 my tu zostaniemy.

Zbigniew BALCEW1CZ

W  Solecznikach, gdzie się na 
ulicach słyszy mowe polską, li­
tewską i rosyjską, wywieszono 
plakaty w języku angielskim, 
zapraszające do udziału w re­
ferendum... Zdawałoby się że 
przybędą tu wyłącznie zagrani­
czni dziennikarze, lub władze 

- miejscowe postanowiły. w ten 
sposób zainteresować mieszkań­
ców nauką języka angielskiego. 
Tymczasem sekretarz komisii 
rejonowej ds. referendum Z. 
Matijoszaftyte rozwiała mo­
je wątpliwości mówiąc, że 
-istnieją trudności Ze / środkami 
agitacyjnymi i wywieszono to, 
co się trafiło pod' rękę.

Jeśli chodzi o gości, to na po­
czątku tygodnia obiecał zajrzeć 
do, rejonu deputowany do Rady 
Najwyższej Juozas Dringelis, ale 
w  środę nikogo jeszcze nie by­
ło. Na poprzednim referendum w 
każdej dzielnicy byli przedsta­

wiciele kowieńskiego „Sajudlsu" 
%—I po 3— 4 osoby. Jak zostałem 

poinformowany w gminie butry- 
1 mańskiej, tym razem zawiado­

miono telefonicznie, że nie przy­
jadą.

Sekretarz komisji rejonowe,i 
zapewniała, że' nie powinno być 
kłopotu z transportem. (Poprze­
dnim razem były trudności w 
Jaśzunaćh z powodu -tego. że 
dyrektorzy przedsiębiorstw państ­
wowych W. Szipila 1 A. Ston- 
kus obiecali, ale nie przydzieli - 

' U autobusów na dowóz ludzi' do 
' dzielnic wyborczych). Komisja 

rejonowa zmuszona była przy- 
dzielić autobusy z własnej reze­
rwy. Każda gmina dostała po 4 

: —  5 tys. rb., które można zużyć 
na opłatę transportu. „W iele nie 
bierzemy — powiedział przewo, 
dniczący spółki rolniczej Z. Wo­
łochowi cz. śifijj Pobory kierowcy 
i 1,5 tys. rubli za benzynę dla 
trzech samochodów".

Wyniki poprzedniego referen. 
dum, ogłoszone przez lęomisje 
rejonową, świadczą o tym, że

• gdzie było lepsze zaopatrzenie w 
środki transportu, tam też lepsze 
wyniki głosowania. Np. w Gier-, 
wiszkach poza lokalem dzielnicy 
wyborczej głosowało '60,9 proc. 
osób, które otrzymały kartki 
wyborcze. „Tak" powiedziało tu 
91,4 proc, głosujących. Ogółem 
w rejonie poza lokalami dziel­
nic głosowało 25,3 proc. uczest­
ników głosowania.

Dotychczas udokładniane są 
listy wyborców. I  dosyć pomyś­
lnie, ponieważ w  Solecznikach 
w  dzielnicy przemysłowej „od. 
nalazł się" cały 6-piętrowy dom,, 
a raczej jego mieszkańcy. Po­
przednim razem niektóre osoby 
z tego domu przy uL Mickiewi­
cza stawiły się na głosowanie, 
'choć na liście ich nfe było. Tym 
razem czegoś takiego nie bę­
dzie. Daje się jednak odczuć 
zmęczenie komisji wyborczych. 
Poprzednim razem zaproszenia 
na referendum w -'skrzynce po­
cztowej znalazłem prawie o ty­
dzień wcześniej. A  obecnie w 
miejskich dzielnicach - wybor­
czych, gdzie przewodniczącymi 
komisji są A. Keras i J. Cilind, 
wypisywano je dopiero w czwar­
tek. W  dzielnicach wiejskich 
zaproszeń w  ogóle się nie wy­
syła.

Pewne- zmiany wniesiono w 
skład wielu komisji wyborczych: 
niektórzy ludzie zachorowali, 
wyjechdJi itp. Co prawda, w 
trzech komisjach gminy solecz-- 
nickle} zastąpiono 5 osób, zda­
niem starosty F. Szatkiewicza, 
przez bardziej energicznych.

A  więc w sobotę, powiedziała 
sekretarz komisji rejonowej Z. 
Matijoszaityte, przez cały dzień 
dyżurować będą ęzłonkowie ko­
misji w dzielnicach, aby chętni 
mogli przegłosować wcześniej. 
Podstawowe referendum odbę­
dzie się w niedzielę, 14 czerw­
ca.

Piotr RYNGIEWICZ
Rej., solecznickd

CZCIGODNEMU KS. PRAŁATOWI 
JOZEFOWI OBRĘBSKIEMU — OD PARAFIAN 

TURGIELSKICH
W  imieniu własnym i wszystkich parafian parafii turgielsklej 

składam byłemu proboszczowi naszej parafii, księdzu prałatowi 
Józefowi Obrębsklemu z okazji 60-leda kapłaństwa życzenia 
zdrowia, łask Bożych i tradycyjnych polskich — stu laŁ

Jednocześnie zapraszam księży oraz wiernych do kościoła w 
Turgielach na Jubileuszowe uroczystości, poświęcone 60-Iedu 
kapłaństwa księdza prałata Józefa Obrębskiego. Odbędą się -one 
29 czerwca o godz. 12.30.

Mszę św. będzie celebrować ks. prałat Józef ObrębskL
Ks. Józef ASZKIEŁOWICZ

U m o w a  l i t e w s k o - f i ń s k a
WILNO. 12 czerwca podpisano 

umowę republiki Litewskiej i 
Finlandii o zachęcaniu 1 ochro­
nie inwestycji. W  imieniu rzą­
dów państw dokument ten pod­
pisał minister międzynarodowych

stosunków gospodarczych Litwy 
Wytenis Ałeszkałtis oraz nad­
zwyczajny i pełnomocny ambasa. 
dor Finlandii na lit  wie Taisto 
Tolwanen.

- (ELTA)

Jutro-Dzień Żałoby i Nadziei
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rJfi IT arg i dobiegają końca
,L iełuva-92“

b la sk i..

Dobiegają końca Międzynaro- 
dowe Targi ,4Jetuva-82 . P ° » -  
stały praktycznie tylko 2 dni. 
Prawie każda impreza najbar­
dziej się rozkręca tuż przetf za­
kończeniem. To właśnie wówczas 
bywa największy nawał pracy. 
Dlatego postanowiono zorganizo­
wać konferencję prasową właśnie 
przed zamknięciem Targów, a 
właściwie tuż po półmetku.

Prezydent firmy „Primus , któ­
ra organizowała te Targi, Karl 
Reynartz podsumowując wstęp­
ne wyniki wyraził zadowolenie, 
jeśli chodzi o przebieg Targóy, 
Podkreślił on, że na ogół wszyscy 
uczestnicy są zadowoleni z tej 
imprezy. Niektórym firmom po­
wiodło się znacznie lepiej niż 
się tego spodziewały.

prezydent jeszcze raz serdecz­
nie podziękował gospodarzom za 
współpracę i pomoc, a także 
dziennikarzom za fachowe i szy­
bkie naświetlanie przebiegu Tar­
gów. (W  centrum prasowym Pa­
łacu Sportu było stoisko wszy­
stkich gazet, w tym również 
„Kuriera Wileńskiego". które -. 
pisały o Targach). Kończąc swe 
wystąpienie K. Reynartz powie­
dział, iż, jego zdaniem, Targi 
lfLietuva-92“ w pewnym sensie 
otworzyły drzwi do opsnoitfar^i. 
rynkowej oraz wyraził życzenie 
jeszcze raz zorganizować podob­
ną wystawę na Litwie.

Projektant Targów Peter Jo- 
cben Zschape przeprowadził roz­
mowy niemal ze wszystkimi 
przedstawicielami stoisk, w  tym 
wiele z firmami litewskimi. 
Szczególnie wysoko ocenił twór­
ców ludowych, podkreśla fąę, że 
hidżloni fymt‘  brakuje' nieco 
wprawy^ i 1 praktyki V  organiza­
cji tegb rodzaju, imprez, ale ta­
lent mafą.'Udział ich w Taroach 
jest godzien pochwały, bo, faV 
się okazało, w wielu przypad­
kach nawet mieszkańcy naszego 
nrasta nie zawsze w iedzieli. co 
produkują i co potrafią ich ro. 
dzime zakłady. Zwiedzających

zaskoczyły swoją produkcją ta­
kie zakłady, jak ^Piasta", Ute- 
nos Gerimai", „Trikotażas". „Bal- 
dai*\ Tu ich wyroby cieszyły 
się sporym powodzeniem.

Codziennie do działającego na 
wystawie banku informacji zgła­
szało się 50—60 osób w  celu 
nawiązania kontaktów z pokre­
wnymi partnerami. Nieste­
ty, komercja pozostaje komerc­
ją i firmy niezbyt chętnie mó­
wią o tym, ile i na laką sumę 
zawarły kontraktów, ale niemal 
wszyscy twierdzą, że są z tej 
imprezy zadowoleni.

W  najbliższej przyszłości fir­
ma „Primus" ma zamiar urządzić 
taką wystawę w Soczi, na któ­
rą pragnie zaprosić także prze­
mysłowców oraz spółki akcyjne 
z Litwy.

...CIENIE

Zarówno organizatorzy, jak i 
uczestnicy targów uważają, że 
taka impreza powinna trwać nie 
10 dni i nie od gódz. 11 do 20, 
lecz chociażby do 18 i najwyżej 
5—6 dni. Tego okresu całkowi­
cie wystarcza na konkretne i , 
rzeczowe rozmowy. Zbyt męczy 
i wprowadza pewien chaos w 
pracy również to,, że jednocześ­
nie zwiedzają stoiska kupujący 
i fachowcy chętni nawiązania 
kontaktów. Byłoby . dobrze, gdy­
by np. do południa mieli tu * 
wstęp tylko i wyłącznie ludzie 
interesu, by mogli spokojnie 
wszystko obejrzeć, rzeczowo po­
rozmawiać o współpracy. Zwie­
dzanie, sprzedaż różnych dro­
biazgów oraz wszelkie atrakcje

rozrywkowe należałoby odłożyć 
na popołudnie.

Sfporo firm-uczestników Tar­
gów trochę zaskoczył fakt, , że 
zbyt mało przybyło przedstawi­
cieli z Rosji, Łotwy, Estonii o- 
raz innych jepublik byłego 
ZSRR. Możliwe, że za słaba by­
ła reklama ze strony gospodarzy.

..J KOLEKCJONERZY

Cóż, nawet przy najbardziej 
udanych imprezach nie może się 
obejść bez drobnych kłopotów, 
niedociągnięć i różnych niespo­
dzianek. Organizatorzy dobrze o 
tym wiedzą i na błędach się li­
czą.

Natomiast niemal całkowicie 
bezbłędni byli zwiedzający. Da­
leko nie każdy przybywał tu w 
celu podpisania kontraktu 
czy zrobienia wymarzonego za­
kupu. Wielu przychodziło po 
prostu obejrzeć, zabawić się. 
Bo czego, jak czego, ale 
rozrywki- rzeczywiście nie 
brakowało ani dorosłym, a- 
ni dzieciom. Maluchy dobrze sie 
bawiły ^żując gumę, zjadając 
niezliczone porcje, kolorowych 
lodów, oglądając stoiska z za­
bawkami. Dorosłych intereso­
wały wyst^>y zespołów artysty*- 
cznych, pokaz mody itp. Naj-„ 
większe tłumy przyciągała jed­
nak bawarska piwiarnia. Zjada­
no., tu codziennie 700— 900 porcji 
gorących dań . regionalnych, w 
ciągu 6 dni wypito 8 ton piiwa 
(300 rubli za litr), a szef piwiar­
ni nie doliczył się tylko... 650 
kufli firmowych ,,Munz Bier". 
Przyjął to wprawdzie z pełnym 
zrozumieniem mówiąc, że ludzie 
kolekcjonują różne rzeczy, w 
tym z pewnością i kufle (ach, 
ci „kolekcjonerzy"!). Dlatego 
wszystkich pozostałych amatorów 
kufli zaprasza na niedzielę (14 
czerwca). O s ta tn io  dnia uracv 
Targów, firmowe kufle do piwa 
będą sorzedawane po 5 niemiec­
kich maj;dc. Cena solidna, ale 
tak wypadło, że spóźnieni beda 
musieli zapłacić nie tylko za 
kufel, ale i za „kolekcjonerów".

Przypominamy, że pozostały 
już tylko 2 dni. Gospodarze i 
organizatorzy Targów zapraszają.

Julitta TRYK

N A  ZDJĘCIACH: śmigłowiec 
firmy „Kod as*'; amatorzy bawa­
rskiego piwa.

Fot. W . Charin

Przem ysł Litwy w zwierciadle statystyki
W  ciągu 5 miesięcy br. przed­

siębiorstwa przemysłowe Litwy 
sprzedały produkcji wartości 
63 mld rubli. Ponad połowa 
jej przypadła na rynek wewnę­
trzny, około jedna trzecia —  na 
Estonię, Gruzję, Łotwę i Wspól­
notę Niepodległych Państw. Jed­
nak biorąc za podstawę ceny 
porównywalne, w styczniu—ma­
ju 1992 roku sprzedano tej pro­
dukcji o 42,6 proc. mniej, niż 
w odpowiednim okresie roku 
ubiegłego. Główną przyczyną 
jest zmniejszająca się objętość 
produkcji.

Produkcja najważniejszych to­
warów przemysłowych w stycz­
niu—maju br. w  porównaniu z 
tym samym okresem roku ubie­
głego zmniejszyła się: energii
elektrycznej — o 25,4 proc. (od
13.1 do 9,77 miliarda kWh), na­
wozów mineralnych o 35,3 
proc (od 226,6 do 146,7 tyś." 
ton), syntetycznych środków pio­
rących o 46,2 proc. (od 5,7 
do 3 tys. ton), włókien syntety­
cznych i nici —  o  27,8 proc. (od 
3,3 do 2,4 tys. ton), cementu 
—  o 35,6 proc. (od 1,3 miliona 
do 868 tys. ton), tkanin —  o
13.2 proc. (od 88,4 do 76,8 mi­
liona metrów), obuwia —  o po­
nad 20 proc. (od 5 do 4 milio­
nów par), telewizorów —  o 12,3 
proc. (od 218,9 do 192,1 tys.), 
lodówek —  o 61,3 proc.) od 
126,6 do 49,1 tys.). Dwukrotnie 
mniej przetworzono ropy nafto­
wej —  o 2,49 miliona ton.

Mniej wyprodukowano także 9  
artykułów spożywczych: mięsa ; 
z półwyrobami pierwszej kate-« 3 
gorii włącznie — o-15,5 proc.
(w roku ubiegłym w styczniu —. 1 
maju 119,4 tys. ton, w  roku 
bieżącym 101 tys. ton), masła — 
o 21,6 proc. (20,9 i 16,4 tys.1 
ton), nabiału przeliczonego na 
mleko — o 36,7 proc. (299 i ]  
189,6 tys. ton), serów tłustych!
— o 18,8 proc. (10.3 i 8,3 tys, 
ton), konserw mięsnych —  o  18/1 
proc. (15,9 1 13 milionów puszekj 
umownych), konserw mlecznych]
—  o 31,4 proc. (34,5 i 23,7 mi­
liona puszek umownych), kon-i 
serw rybnych — o 52,8 prpcJ 
(27 i 12,8 miliona puszek umoJ 
wnyćh), towarowej spożywczej] 
produkcji rybnej —  o 52,5 proc. 
(100,1 i 47,6 tys. ton), cufcu oj 
52,1 proc. (36,1 i 17,3 tyB. ton), j 
konserw owocowych i warzywJ 
nyćh —  o 15,1 proc. (43 i 36*5,-1 
miliona puszek umownych), mą­
ki —  o 25,9 proc. (183,6 i  lS6,2f” 
tys. ton), kasz —  o 44,8 proc.’ 
(26,2 i 14.5 tys. ton).

W  porównaniu ze-sty czniem— ; 
majem roku ubiegłego ceny 
sprzedaży wzrosły 12,9 razy.. 
Natomiast w  przemyśle paliwo-: 
wym produkcja zdrożała 47 ra­
zy, w chemicznym i rafineryj­
nym —  30 razy.

Powyższe dane przedstawił de­
partament statystyki przy rzą­
dzie Republiki Litewskiej.

(ELTA) i

Zmieni się system wyborów
W  przededniu referendum 14 

czerwca deputowani Rady Naj­
wyższej udali się ni>e tylko agi­
tować na rzecz referendum, lecz 
i  skorzystać z prawa deputowa­
nego, kontrolować, jak odbvwa 
się praca w  komisjach wybor­
czych.

Jednak nie wśzyscy deputowa­
ni udali xsię do okręgów. Dwie 
ich grupy w  parlamencie obra­
dują od Tana do wieczora. Jed­
na omawia kwestie związane z 
projektem nowej konstytucii, 
inna-— nowej ustawy o wybo­
rach bądź. przystosowania obec­
nej uchwały d:o nowego syste­
mu wyborów.

Korespondent ELTA Wygan- 
das Prekewiczius poprosił o ko­
mentarz deputowanych pracują­
cych w  tych grupach —  Juoza- 
sa Karwelisa i Narcizasa Rasima- 
wicziusa.

—  System wyborczy, niewąt­
pliwie się zmieni, gdyż jak od­
notowano w  protokole porozu­
mienia trakcji. Wybory odbędą 
się według systemu mieszanego 
—  z uwzględnieniem przewagi 
liczebnej i proporcjonalnej —  
powiedział członek grupy uzga­
dniania ystawy o wyborach Juo. 
zas Karwelis. —  To. —  wynik 
kompromisu. Początkowo DPP 
Litwy żądała tylko systemu pro­
porcjonalnego, a koalicja Saju- 
disu —  tylko tego pierwszego. 
Obecnie już niektóre frakcje się 
zgadzają, by 30 procent stano­
wił ten pierwszy system 70

proc. proporcjonalny. Jeszcze 
inne — proponują przystać na 
50 procent. Niewątpliwie, w  tej. 
kwestii odbędą się dyskusje. 1

Wszyscy rozumiemy, że nowe, 
wybory są potrzebne i  nale­
ży powziąć decyzję. Tor, co do 
czego już się umówiono, będzie, 
jeszcze dyskutowane w  koalicji 
i frakcjach. N ie ulęga wątpliwo. 
ści, że dane o  nowym systemie1 
wyborów nasza grupa robocza^ 
przedstawi na czas — do 16 
czerwca.

—  Nasza grupa, również zos­
tała utworzona według frakcfL] 
Jej celem znaleźć najleosze 
rozwiązanie przygotowania oro-' 
jektu konstytucji — powiedział 
członei^ tej grupy Narcizas Rasi-, 
mawiczius. Od początku umówi-, 
łaśmy się, że w pracy gippy ma­
ją uczestniczyć tylkg ci ludzie,, 
którzy naprawdę dążą do poro­
zumienia. Uważam, że praca 
przebiega normalnie. Im mnief 
będzie teoretycznych rozważań! 
wzajemnych pretensji —  tym 
dalej pójdziemy naorzód. Uwa­
żam. iż całkiem możliwe jest- 
przygotęwanłe na czas jedynego 
projektu konstytucji. Gdyby nie 
udało się tego osiągnąć, przędło., 
żymy alternatywy projektu. 1 

(ELTA) J

S P O R T
ZA REMISEM — REMIS

O pewnym niedosycie mogą 
mówić sympatycy futbolu, ki­
bicujący trwającym od 10 czer­
wca w Szwecji finałom mi­
strzostw Europy. Bo remis po­
gania remis, a dwa mecze, ja­
kie odbyły się do wczoraj, nie 
obfitowały w wielkie emocje. W  
drugim pojedynku Anglia po­
dzieliła punkty z Danią po bez- 
bramkowym remisie.

Spotkanie było bardzo szar­
pane i choć Duńczycy mieli 
więcej z gry, -nie potrafili tej 
przewagi obrócić w gola. W  gru­
pie I  zatem cały kwartet: Fran­
cja, Szwecja, Dania i Anglia 
notuje po jednym punkcie.

Wczoraj miały i  miejsce dwa 
pojedynki w grupie II. Szkocja

zmierzyła się z Holandią, a 
Wspólnota - Państw Niepodleg­
łych z Niemcami.

Dziś w turnieju dzień przer­
wy, a jutro Francja zagra z An- 
.glią, a Szwecja z Danią.

UDANY SPARRING

W  ostatnim spotkaniu koszy­
karskiego turnieju „Akropolis" 
reprezentacja Litwy zmierzyła 
się z Francją. 1 pewnie zwycię­
żyła — 109:78. W  innym poje­
dynku GTęcja pokonała W ło­
chy —  75:65.

Gospodarze, Grecy, okazali się 
zwycięzcami, zdobywając kom­
plet punktów w trzech pojedyn­
kach. Drużyna Litwy była dru­
ga z dorobkiem 4 pkt. Włochy 
zgromadziły 2 pkt. a Francja.-* 
0 pkt.

Teraz koszykarze litewscy wy­
ruszyli do. Hiszpanii, gdzie cze­
ka ich występ w  turnieju kwa­
lifikacyjnym do Igrzysk Olim­
pijskich w  Barcelonie.

ZŁOTE ZE ZŁOTA

Po raz pierwszy w historii Ig­
rzysk Olimpijskich 549 medali,' 
przeznaczonych dla zwycięzców 
poszczególnych konkurencji w 
Barcelonie będą ze szczerego 

-złota, a nie jak było dotąd ze 
srebra pokrytego złotem.

Oprócz 549 medali srebrnych 
i. 593 brązowych zostanie rów­
nież rozdanych 95 tys. medali z 
miedzi, które otrzymają wszyscy 
uczestnicy zawodów oraz współ­
pracownicy komitetu organiza­
cyjnego.

Komitet __ organizacyjny tym­
czasem srodze drapie'się’ w.gto- 

1 wę na1 znak kłopotów z ustale­
niem liczby . uczestników XXV

Letniej Olimpiady. Niebawem 
ma zapaść ostateczna decyzja. 
Jej podjęcie nie będzie jednak 
łatwe/ albowiem zamiast 10 tys. 
sportowców i 5 tys. innych 
osób formularze akredytacyj­
ne przesłało łącznie 19 tys. 
o sób—- o 4 tys. więcej niż pro­
ponują organizatorzy.

Obecnie toczą się intensyw­
ne rozmowy z 64 narodowymi 
komitetami olimpijskimi, któ­
re przekroczyły limit. Jak do­
tąd podobne pertraktacje ze 108 
narodowymi komitetami olim­
pijskimi dały pozytywny dla or­
ganizatorów efekt. Warto przy­
pomnieć, że w porównaniu z 
poprzednimi Igrzyskami barce- 
lończycy podwyższyli o 10 proc.’ 
łączną pulę uczestników, a mimo 
wszystko ‘chętnych jest znacznie 
Więcej.

Nie bądźmy | 
obojętni!

Ludzie,* nie bądźmy obojętni, 
jak nie byliśmy obojętni w  sty­
czniu 1991 t. i dniach puczu! J

My, członkowie Bractwa Ob­
rony Niepodległości Litwy 13 
Stycznia, żądamy wycofania je* 
szcze w tym roku obcy di
wojsk z państwa litewskiego^ 
powetowania przyczynionym 
przez nie strat.

Stacjonujące tu nieprawnie' 
wojska budzą powszechny niepo­
kój, nts-Erzą przyrodę, dokonują 
kradzieży 1 gwałtów.

Jeśli nie chcecie, aby się po­
wtórzyły morderstwa ze styczntok 
1991 r., tragedia z czerwca 1941 
i., gdy dziesiątki tysięcy osób 
deportowano z Ojczyzny,'j to
znajdźcie czas na to, aby 1* 
czerwca br. przybyć do dzielnic®' 
wyborczych i wyrazić swą nie­
złomną wolę: wojska okupacyjjrfy  
mają być wycofane , z  Litwy 
tym rólcu.

Bractwo 13 Stycznia 'M
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l| Reforma rolna
Na początku czerwca tym­

czasowa administracja byłe­
go kołchozu „Stare Troki*1 
jako pierwsza przywiozła do 
rejonu dokumentację o za­
kończeniu swej działalności. 
Prywatyzacja właściwie prze­
biegała spokojnie. N a jw ięk ­
sze gospodarstwo rejonu —  
posiadające 10 proc. ziemi i 
wytwarzające tyleż produk­
cji —  rozpadło się na dwie 
spółki. Jedna wykupiła mie­
nia za 5, druga —  za 11 min. 
rb. Ta druga też otrzymała 
warsztaty: .postanowiono nie 
rozdrabniać skomplikowane­
go odcinka.

Na pierwszy rzut oka od­
było się to jakby samoistnie: 
z jednego gospodarstwa po­
wstały dwa i na tym koniec. 
Ale to dopiero początek pro­
cesu. Chodzi o to, że więk­
szość byłych członków gos­
podarstwa nie ma jeszcze 
dokumentów potwierdzają, 
cych prawo do ziemi. Czeka 
na nie również kierownik 
tymczasowej administracji 
Henryk Tuniewicz. A  jest do 
niej mnóstwo chętnych: po­
czynając ód merostwa w ile­
ńskiego i kończąc <— na 
przyjezdnych. Zanim nie u- 
zyskają dokumentów, z  zie­
mią będą się obchodzili, os­
trożnie i gospodarowali wspó­
lnie. A  potem —  czas poka­
że.

Natomiast w  „Siemielisz- 
kes", gdy kierownik tym­
czasowej administracji Roś- 
dsław Kosmacz ogłosił osta­
teczny wariant utworzenia 
spółek, znaleźli się niezado­
woleni. Kierownika i zarazem 
wsfcystkicfi spefcjaHstów na­
zywano „nomenklaturą1 któ­
rej jedyną troską jest zacho­
wanie wygodnych foteli. Bez 
długich przekonywań rozgo­
ryczony kierownik opuścił 
zebranie wraz ze specjalista­
mi: róbcie jak uważacie!

Lecz „opozycja** nie miała 
lidera i co trzeba robić —  
nie w iew a ł nikt. Sprawy na 
tydzień utkwiły w  miejscu, 
po czym znów wszystko po­
szło dawną koleją. Obrażo­
na „nomenklatura11 ;— me­
chanik, zootechnik, agronom 
i in. —  znowu zabrali się do 
pracy, kolejne zebranie rze­
czowo omówiło problemy 
prywatyzacji, które rzeczy­
wiście nie są łatwe. Chociaż­
by z rozpoczętą budową od­
działu przetwórstwa mięsa. 
Liczono, że i inne kołchozy 
wezmą w  tym czynny udział. 
Te rozpadły się, a „Siemieli- 
szkes" zostały z oddziałem, 
lecz bez urządzeń oczyszcza­
jących, co przekształciło bu-

wencję w  tak ważkich spra­
wach, jak podział mienia i 
zwrot ziemi. »Rolnicy zresztą 
nie tylko tym są zajęci. 
Świadczą o tym wyniki ro ­
bót polowych.

W  rejonie trockim zbożo­
we uprawy jare zazwyczaj 
zajmowały prawie 15 tys. ha. 
Tegorocznej wiosny spółki 
i fermerzy zasieli ponad 11 
tys. ha. Areał zmniejszył się 
jednak tylko pozornie: 8
tys. ha ziemi wydzierżawio­
no po 2— 3 ha na działki 
przyzagrodowe, i nie ma ta­
kiego dzierżawcy, który nie 
zasiałby jęczmienia, nie po­

sadził ziemniaków. Do tej zie­
mi właśnie statystyka jesz­
cze nie dotarła. Zakrada się,

trzymując, konkurencję. Nie­
mało jeszcze będą musieli 
zainwestować w  urządzenie 
targowiska. Niby same wy~ 
datki. Lecz nowi właściciele 
sądzą, że wzrośnie potok 
sprzedawców z okolicznych 
wsi. M&ją nadzieję na zyski.

W  Trokach natomiast, tuż 
przy sklepie gastronomicz­
nym, gdzie nie zmniejszył się 
asortyment artykułów, moż­
na nabyć za dostępną cenę 
mleko, ser domowy, mięso i 
warzywa. Ta produkcja wy­
myka się.spod kontroli sta­
tystyki państwowej, lecz 
nie znika z rynku. Można 
więc mówić o wzrastającej 
aktywności producentów na 
wsi.

Wieś rodzi się od nowa
dynki i linie przetwórstwa 
w  martwy kapitał. Były 
przewodniczący, a obecny 
kierownik tymczasowej admi­
nistracji zdobył brakujące 
fundusze składając określo­
ne zobowiązania, iż oddział 
zostanie uruchomiony. Jeżeli 
nawet jego produkcja nie 
zdobędzie rynku międzynaro­
dowego, to na naszym, wew­
nętrznym potrafi zachwiać w 
tym regionie monopol zakła­
du mięsnego. Praca oddziału 
przynajmniej na początku 
powinna być ściśle powiąza­
na z kompleksem ferm... Sło­
wem, warunki gospodarcze 
dyktują własne „modele**, 
niektórzy jednak uważają, że 
wymyślają je rozzuchwaleni 
specjaliści. Stąd —  skandal, 
którego nawet nie da się już 
nazwać, konfliktem. j- , 

Przekształcenia wła^pos1 
ciowę na wsi n^e*Vszędzię, 
przebiegają gładko i pode ga­
binetami kierowników rejo­
nu nie zmniejszają się kolej­
ki petentów: czekają na
wyjaśnienia, pomoc, inter­

że zasiano nie mniej, niż w 
latach poprzednich. A  ziem­
niaków posadzono więcej. 
Przewidywano, że zajmą o- 
ne co najmniej 650 ha, za­
ję ły  natomiast 809 ha (i 
znów nie uwzględniając 
działek 2— 3-hektar owych). 
Dawniej w  rejonie sadzono 
warzywa na 150 ha. Obecnie 
posadzono na 177 ha. I to 
—  bez planu „od góry'*, bez 
presji administracyjnej i co­
dziennych meldunków.

Doskonale rozumiemy, że 
wieś nadal odczuwa sprzecz­
ności między cenami na pro­
dukcję rolną a cenami na 
sprzęt techniczny, budulec... 
Jeżeli jednak przed dwoma 
laty zmniejszano powierz­
chnie zajęte uprawami pra­
cochłonnymi, to obecnie cyf­
ry świadczą o ich wzrośćie.Ł 
1 I nje tylko cyfry. W  Ornlj. 
szkisie, na przykład, ~ kilka 
rodzin skrzyknęło się i na­
było... plac rynkowy. Kiedyś 
targ onuski był słynny. 430 
tys. wyłożyli nabywcy, wy­

Czego obecnie potrzebuje 
wieś? Przede wszystkim ob­
sługi agrotechnicznej. Nieli­
czni fermerzy, którzy otrzy­
mali ziemię na mocy ustawy
0 gospodarstwie chłopskim 
zdążyli nabyć sprzęt techni­
czny, inwentarz. A  co ma po­
cząć chłop, który stał się 
właścicielem ziemi dopiero 
tegorocznej wiosny? Jeżeli 
udało mu się kupić w  by­
łym kołchozie traktor —  to 
przeważnie jeden na dwie, 
trzy rodziny... W  tej sytua­
cji dobrą inicjatywę wykaza­
ła auksztadwarśka szkoła 
zawodowo-technicznai złóż 
zamówienie na określony ro­
dzaj robót, zapłać pieniądze, 
podaj termin wykonania —
1 we wskazanym dniu zlece-^ 
nie zostanie wykonane. Ce­
n y  całkiem dostępne.' Co 
więcej: jeżeli pracę wykonu­
je  *ućzeń szkoły, tp koszt ol> 
niża się o połowę. Uważa 
się, że zleceniodawca poma­
ga w  szkoleniu, bo zezwala 
na praktykę na swym polu. 
Ważne i to, że wydatki tran­

sportowe szkoła pokrywa sa­
ma.

Zdaniem głównego agrono­
ma działu rolnego rejonu 
Wasilija Bobyria, zorganizo­
wanie jeszcze dwóch takich 
służb w  Wiewisie i  Rudzisz- 
kach — .na bazie obecnie za­
mokniętej „Agrochemii'* i 
melioracji —  umożliwiłoby 
udzielanie pomocy co naj­
mniej 9 fermom z każdej 
dziesią^ki.y

Wyczuwa się brak nie tyl­
ko sprzętu technicznego, lecz 
i wiedzy. Obecnie najważ­
niejsze to doglądanie zasie­
wów, zwalczanie chwastów. 
Niełatwo jest zorientować się 
chociażby w  informatorze 
herbicydów. Kilogram „na­
szego", na przykład, wycenia 
się na 30 rubli, „zagranicz­
nego" —  30 tys. Jednego ńa 
hektar trzeba 2 kg, drugiego 
—  na tenże hektar —  24 
gramy. A  jak stosować? W  
gospodarstwie istniała służba 
ochrony roślin. Nikogo nie 
interesowało, jak tp robił ag­
ronom ostatnio zwolniony na 
podstawie „redukcji etatów". 
A  dzisiaj jest jasne, że bez 
kwalifikacji używać herbicy­
dy >-r znaczy to samo, co 
wyściełać ziemię papierowy­
mi rublami. Wydatki wiel­
kie, a korzyści żadnej... W y­
łoniło się niebezpieczeństwo 
zachwaszczenia pól. Oczywi­
ście, gospodarowanie bez 
chemii jest ponętne, jednak 
niezbędny przy tym jest wy­
soki poziom agrotechniki i 
przestrzeganie go w  ciągu 
szeregu lat. I znów... prob­
lem maszyn, inwentarza, na­
der wysokich cen.

V —  Państwo pomoże czym 
będzie mogło i fermerom, i 
spółkom —  mówił odwiectea. 
jąc gospodarstwa rejonu 
trockiego minister rolnictwa 
Rimwydas Surwilą. 1 dodał: , 
żadna dotacja^ pie- uratuje, 
jeżeli sami nie będziemy su­
miennie pracować. *

Wieś się stara...

Rejon trocki
Jurij SOBLIS

Sity zbrojne byłego ZSRR na Litwie
★  Nielegalnie stacjonujące 

fla terytorium Republiki Litew­
skiej jednostki wojskowe byłe­
go ZSRR zajmują 68 tys. ha te­
rytorium Republiki Litewskiej,
*j. 1.2 proc terytorium suweren­
nego państwa. Sztaby sowie­
ckich jednostek wojskowych 
oraz same ofensywne jednostki 
wojskowe stacjonują w  ośmiu 
największych miastach Litwy. W  
Wilnie znajdują się aż 32 du- 
K  obiekty wojskowe i nawet 
magazyny materiałów wybucho- 
«ych w gęsto zamieszkałych 
dzielnicach miejskich.
wv 1990 r. z inicjaty­
wy Republiki Litewskiej usiłuje 
7wi- . rokowania ze

szkiem Sowieckim w spra- 
Pn wojsk z Litwy.

ZwiązVu Sowie- 
lurv£L?^Slfl P ^ it fa  pod swą

Sowieckiego, sicjo- 
88 Litwie i w innych 

O d ^ .  S g  granicami WNP. 
sprawte° 3 -S 8 ! negocjacje w 
P r o ™ L 'T ° f,mla ‘ f§? wolska 

Z. Federacją Rosyj-

n l ? J l l l h i f f i  1991 r. I  Wil- 
L nie Hni ^ pierwsze spotka- 

d e ra c ji* !^  P^w ow ych  Fe- 
L>tewiviV  ̂ 1 Republiki

“  którym oŁawia- 
lejo S  ^ “ fanla wojsk by-
bUki i Ł k i P ? ry5Srtum Re» u-
^ e r i c i T s ^ i .  "Potkaniu 
się, j .  r zobowiązała
ne W  sprawy, zw]§za-PSWeaaaSsS . „  Panowaniem
PublŁiTYT 1 suwerenności Re.

iciśie prze- 
8tronnvrti  ̂ “ataw oraz obu- 

x f° r02Umie*- Posta- 
' wycofanie jedno­

stek wojskowych z  terytorium 
Republiki litewskiej rozpocznie 
się w  lutym 1992 roku. 3 mar­
ca wycofano 36 ciężarówek 
wojskowych i  około 100 żołnie­
rzy z bazy * wojskowej byłego 
ZSRR we wsi Mićkuny rejonu 
wileńskiego (15 km od Wilna). 
Niemniej wycofania 100 żołnie­
rzy nie da się uznać za począ­
tek wycofania wojska. JĘtosja 
nie przestrzega też porozumie­
nia co do pierwszoplanowego 
wycofania wojsk byłego ZSRR 
ze stolicy Republiki Litewskiej 
Wilna. Według danych przed­
stawionych przez dowództwo 
Północno-Zachodniej Grupy
Wojsk Federacji Rosyjskiej na 
dzień 1 stycznia 1992 r. na te­
rytorium Litwy stacjonowało 
34582 wojskowych oraz 1436 
słuchaczy Wileńskiej Wyższej 
Szkoły Elewów, w tym 7302 
oficerów, 3619 chorążych, 22221 
żołnierzy i sierżantów. Według 
danych Ministerstwa Ochrony 
Kraju Republiki Litewskiej na 
dzień 5 maja 1992 r. z  teryto­
rium Litwy wycofano 253 woj­
skowych, w tym —  48 oficerów, 
25 chorążych, 180 żołnierzy i 
sierżantów.

★  Rosja nie przestrzega po­
rozumienia, utrwalonego we 
Wspólnym Komunikacie z 17 
stycznia 1992 r., podpisanym
przez prezydenta Federacji Ro­
syjskiej Borysa Jelcyna oraz 
Przewodniczącego Rady Najwy­
ższej Republiki Litewskiej W y. 
tauta&a Landsbergisa, że wyco­
fanie podlegających Rosji wojsk 
z terytorium Litwy rozpocznie 
się już w Ł lutym br., przede 
wszystkim ze stolicy Litwy W il­
na. Na terytorium ■ Republiki 

'  Litewskiej stale się sprowadza

nowe kontyngenty rosyjskiego 
wojska. Na przykład w dniach 
20—25 kwietnia br. do stacjonu­
jących w Kazłu Rudzie jedno­
stek szkoleniowych nr 32553 i 
63319, wojsk desantowch, przy­
wieziono 500—600 poborowych.

★  Bez uzgodnienia z kierow­
nictwem Litwy podlegające Ro­
sji wojsko zmienia na Litwie 
dyslokację swych jednostek, do­
konuje sainowolnych akcji na 
lądzie, terytorialnych wodach 
Litwy, narusza przestrzeń po­
wietrzną. W  okresie od 27 kwie­
tnia do 18 maja br. odnotowano 
139 wypadków naruszeń prze­
strzeni powietrznej Republiki Li­
tewskiej przez wojsko rosyjskie.

★  Według prowizorycznych 
obliczeń delegacji państwowej 
Republiki Litewskiej na rozmo­
wach wojsko byłego ZSRR wy­
rządziło mieszkańcom Litwy, 
państwu i mieniu ludności oraz 
przyrodzie od 1940 r. straty 
szacowane na 146,147 mld do­
larów USA.

★  Podlegające Rosji wojsko 
naruszając suwerenność Republi­
ki Litewskiej nielegalnie prze­
wozi tranzytem przez terytorium 
Republiki Litewskiej ładunki bo­
jowe, w tym również szczególnie 
niebezpieczne. Bez zezwolenia 
władz litewskich wywozi się na­
leżące do Litwy mienie, sprzęt 
wojskowy. 3 marca 1992 r. na 
posterunku w Kybartai, w straż­
nicy wilkawiskiej zatrzymano wa­
gon z cementem, który wojskowi 
byłego ZSRR usiłowali nielegal­
nie przewieźć do Kaliningradu. 
10 marca bez zezwolenia władzy 
Republiki Litewskiej do Sowie- 
tska odjechał pociąg, wiozący 8

' dział, 6 tankietek, 4 wozy shxż-r 
by łączności, 2 systemy „Grad"

(urządzenie artyleryjskie) i 1 
haubicę (działo wielkiego kalib­
ru).

★  Na terytorium Litwy samo­
wolnie sprowadza się nowych 
wojskowych. 15 kwietnia do 
stacjonującego w Telsziai pułku 
ochrony wybrzeża (jednostka 
wojskowa nr 01837) z Białorusi 
przybyło 24 żołnierzy.

★  Bez wcześniejszego uzgod­
nienia z kierownictwem Litwy 
dokonuje się niesankćjono wanycb 
zmian dyslokacji, wojsko bez 
zezwolenia porusza się po dro­
gach Litwy i osiedlach. Np. 16 
marca 1992 r. w Kownie zauwa­
żono 10 tankietek i 4 czołgi; 
17 marca z  Kowna w kierunku 
Jonawy jechało 40 wozów woj­
skowych.

Mimo porozumienia osią­
gniętego między delegacjami 
państwowymi dowództwo pod­
legających Rosji jednostek woj­
skowych nie zezwala funkcjo­
nariuszom Republiki Litewskiej 
na inspekcję terenów jednostek 
wojskowych byłego ZSRR.

★  Federacja Rosyjska, jako 
kontynuatorka praw i zobowią­
zań byłego ZSRR unika rozpa­
trywania sprawy wynagrodze­
nia strat przyczynionych przez 
wojsko byłego ZSRR ludności, 
mieniu państwa i mieszkań­
ców oraz przyrodzie Litwy i 
zwleka z rozpoczęciem ich wy­
równania. Niejednokrotnie za­
równo na spotkaniach grup eks­
pertów, jak i delegacji do roz­
mów państwowych Litwa poru­
szała tę sprawę, jak dotychczas 
jednak nie przystąpiono do jej 
rozstrzygania.

★  Wielkie straty wyrządza 
się przyrodzie Litwy. Według 
danych Departamentu Ochrony 
Środowiska Republiki Litewskiej 
6 lutego jednostka wojskowa 
w Nemersecle, rejon kłajpedz- 
ki, motywując b&kfem opału 
rąbała sosny, przez co "straty

szacuje się na 171224 rubli. Jed­
nostka wojskowa, znajdująca 
się w SżateÓćiai, rejon plunges- 
ki, rąbała las. Straty .— 268,616 
tys. rubli. Na początku marca 
wojskowi poligonu wojskowego 
w Podbrodziu wrzucili do po­
bliskiego stawu znaczną ilość 
pocisków dymnych. 4 marca w 
jednostce wojskowej nr 22238, 
stacjonującej w Podbrodziu, za­
kopywano szkoleniowe granaty 
chemiczne. 22 maja w  jednostce 
wojskowej nr 10999 w Alytusie 
palono resztki nafty.

i t  Jednostki wojskowe byłego 
Związku Sowieckiego w dal­
szym ciągu niszczą drogi, nie 
zwracają zagarniętych lasów, ob­
szarów ziemi i budynków, zgod­
nie z prawem należących do 
Republiki Litewskiej. Ostatnio 
wzrosła ilość przestępstw krymi­
nalnych, dokonywanych przez 
nielegalnie przebywających
na Litwie wojskowych byłego 
ZSRR oraz nielegalnego prze­
kazywania broni elementom kry­
minalnym.

★  Od początku sowieckiej 
okupacji wojsko Związku Sowie­
ckiego na Litwie stanowi naj­
większe ognisko napięcia i ag­
resji. Po odzyskaniu niepodle­
głości przez Litwę obecność 
wojska byłego Związku Sowie­
ckiego na Jej terytorium stano­
wi zagrożenie suwerenności 
Republiki Litewskiej i bezpie­
czeństwa ludności. Obecność 
zachowanie się wojska hamują 
rozwój gospodarczy republiki! 
normalne życie cywilne, co od­
strasza potencjalnych inwesto­
rów zagranicznych.

Przygotowała Grupa
Łączności Publicznej 

Centrum Informacji 1 Analizy 
Rady Najwyższej
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J u tro  — Dzień Żałoby i Nadziei

14 czerwca 1941- r. zapisał się 
w kronice pamięci rozpoczęciem 
przez NKWD masowych depor­
tacji mieszkańców Litwy. Po­
święciliśmy temu ju i wiele pub­
likacji Zdawało się, Źe temat 
ś,ę iyczerpie. A  Jednak ludzie 
wciai doi wracają, wspominafą 
o ofiarach represji, tragicznych 
losach swoich bliskich, przyja­
ciół, znajomych, pragną utrwa­
lić pamięć o nich i zdarzeniach, 
których świadkami lub uczestni­
kami byli. I jest w tym wszy­
stkim przypomnienie, ze w W il­
nie i  na Wileńszczyźnie pierw­
sze wywózki rozpoczęły się o 
wiele wcześniej, bo ju i jesienią 
1939 r.

,Z największym wzruszeniem 
przeczytałam w „Kurierze W i­
leńskim" artykuł p t „Pierwsze 
ofiary terroru" (26 marca br.), 
zamieszczony pod rubryką »Kro" 
nika pamięci: wileńskie ślady na 
drogach cierpień" —■ pisze 
Hanna Gosk z Białegostoku. 
Artykuł opatrzył Pan zdjęciem 
mego ś.p. Dziadka Wiaczesława 
Bohdanowicza wywiezionego^ z 
Wilna jesienią 1939 r., senato­
ra U Rzeczypospolitej Polskiej, 
wspaniałego' człowieka, o *to- 
rym pamięć w rodzinie przecho­
wywana jest jak relikwia. Dum­
ni jesteśmy, że był naszym -bli­
skim, szczycą się przyjaciele i 
znajomi, że Go znali. Zbyt niała 
byłam, gdy zginął bez śladu, 
jakże uboższa jestem przez to, 
ale kocham Go ogromnie przez 
całe moje życie. Aby został, 
ślad po tym niezwykłym czło­
wieku, na grobie babci Barbary 
obok jej tablicy nagrobnej 
umieściłyśmy z moją matką ta­
blicę poświęconą Dziadkowi i 
Jego martyrologii...".

Janusz Bielecki z Warszawy 
po przeczytaniu w „K.W." pu­
blikacji p t „Pierwsze ofiary ter­
roru" i „Ratunek nie nadszedł" 
(26—27 marca br.). —  o depor­
tacji przez władze sowieckie 
wileńskich j Polaków jesienią 
1939 r.i dzieli się swoimi uwa­
gami i refleksjami: „Wówczas
jako niespełna 14-letni chłopiec 
byłem obserwatorem tamtych 
wydarzeń. Wydaje mi się, że cy­
towane dane i wykazy tylko 
w minimalnym stopniu obejmują 
osoby deportowane z terenów 
podwileńskich, mimo iż akcja 
deportacyjna i tam miała miej­
sce. Obejmują w zasadzie te 
osoby, o które rodzina lub or­
ganizacja społeczna. „upomniały 
się" u władz litewskich po 
otrzymaniu przez nie Wiina z 
rąk sowieckich. Z dużą dolą 
prawdopodobieństwa można 
stwierdzić, że w tym wykazie 
są osoby w jakiś sposób znane, 
mniej lub bardziej zasłużone, 
pełniące wysokie funkcje lub 
wręcz zamożne, których najbliż­
si bądź znajomi widzieli domnie­
maną drogę ratowania. Nato­
miast nie ma chyba osób, któ­
rych rodziny, częstokroć nagle 
pozbawione jedynego żywiciela 
i środków do życia, nawet nie 
wiedziały, gdzie w sprawie naj­
bliższych można kołatać, albo 
dobrze . wiedziały, co sobą 
przedstawia NKWD —  . aparat 
przemocy ZSRR. Dp takich na­
leżały rodziny deportowanych 
wojskowych i policjantów, szcze­
gólnie niższego szczebla. Na 
przykład, z posterunku Jaszu- 
ny-II organa NKWD aresztowały 
23 września trzech policjan­
tów, z których dwóch — Kon­
stanty. Seredziński i Ziółkowski 
nie dali nigdy więcej znaku 
życia. Ich nazwiska nie figurują 
ani w  omawianym „litewskim" 
wykazie, ani na liście ofiar Os­
taszkowa. Przepadli jak kamień 
w wodę. Do kogo i jak miały

zwrócić się biedne żony tych lu­
dzi?

Dziś można z pewnością stwie­
rdzić, a wówczas można było 
przypuszczać (mówiono o tym), 
że złudną i nieco naiwną była, 
cytowana w „K.W.", próba „po­
skarżenia się" u władz litew­
skich na czyny NKWD, gdyż 
ZSRR nie bardzo liczyłby się ze 
słabym partnerem, jakim była 
wówczas smetonowska Litwa. 
Osoby deportowane przez NKWD 
były w większości zasłużone dla 
polskości i państwa polskiejK) 
(dlatego deportowano je  natych­
miast i w pierwszej kolejności, 
jako stanowiące zagrożenie dla 
systemu ZSRR), a nie były za­
służone dla Litwy (niekiedy 
wręcz odwrotnie). Z tego powo­
du ówczesny rząd litewski nie 
mógł - być zainteresowany inter­
weniowaniem w  sprawie obcych 
mu Polaków u potężnego i „do­
broczynnego" dlań mocarstwa, 
gdyż mogło to zadrażnić sto­
sunki międzypaństwowe. Z dru­
giej strony, osoby wymienione

Dopisać zesłańcze losy
w wykazie zapewne nie miały 
w większości szans na uzyska­
nie obywatelstwa litewskiego, a 
o nie swoich obywateli żaden 
na ogół rząd nie upomina się. 
Był . to jeden ze strasznych para­
doksów ciążących nad obywa­
telami polskimi po tragicznym 
Wrześniu 1939 roku.

Deportacje, o których mowa, 
miały jeszcze jeden aspekt. Mó­
wiono wówczas o • nim wiele. 
Błyskawiczna akcja deporta­
cyjna NKWD raczej nie byłaby 
możliwa bez wcześniejszego 
przygotowania list deportowa­
nych (chyba jeszcze przed woj­
ną)-! zapewne z  udziałem osob­
ników związanych z obcymi 
agenturami działającymi w 
ówczesnej Polsce. Osobnicy ta­
kiego pokroju musieli być też 
konfidentami pokazującymi or­
ganom NKWD ich ofiary, gdy 
dochodziło do aresztowań po 17 
września. Dlatego „uderzenie* 
wykonane przez NKWD było 
bezbłędne i dokładne. Uniknęli 
aresztowania - i deportacji lub 
każni tylko ci, którzy po 17 
września przeczuwali lub zda­
wali sobie sprawę, jaki los mo­
gą zgotować im „wyzwolicie­
le". Takie osoby ukrywały się, 
uciekały na Iitwę lub na tere­
ny okupowane przez Niemców, 
a jeżeli pozostały na miejscu 
to miały się na baczności".

Dalej J. Bielecki pisze: „W ła­
śnie artykuły w  ,,K.W.‘' przy­
pomniały mi wydarzenie, jakie 
miało miejsce w Jaszunach oko­
ło 25 września 1939 r. Na kil­
ka lat przed wojną zamieszkał 
koło stacji w Jaszunach, na 
tzw. działkach, w ładnym włas­
nym domu emerytowany kapitan, 
pilot polskiego lotnictwa Alek­
sander Choiński. Za swoje bo­
haterstwo w walkach powie­
trznych podczas wojny z bol­
szewikami 1919—20 r.. odzna­
czony Krzyżem Orderu Virtuti 
Militari. Po wkroczeniu Armii 
Czerwonej zdawał sobie sprawę 
z grożącego mu niebezpieczeń­
stwa ̂  i miał się na baczności... 
Na ul. Robotniczej od strony 
stacji pojawiły się dwa samo­
chody. Pierwszy osobowy, a 
za nim „połutorka" ciężarowa, 
pełna enkawudzistów ze „szty- 
karni" na karabinach. Dom p. 
Choińskich był na samym końcu

ARCYDZIEŁA MUZYKI RELIGIJNEJ
Szawelski Państwowy Chór 

Kameralny „Poiijphonia" i Mińska 
Państwowa Orkiestra Kameralńa 
rozpoczynają cykl koncertów 
„Arcydzieła muzyki. kościelnej". 
Pierwsze koncerty — w Kow­
nie, Szawlach, Wilnie — są- noś. 
więcone Dniowi Żałoby i Na­
dziei. Zostaną wykonane .utwory 
żałobnej muzyki kościelnej nie- 
mieckich kompozytorów baroku

i klasycyzmu. .
Wykonawcy z Szaweł i Miń­

ska zamierzają co miesiąc przed*, 
stawiać słuchaczom nowe progra­
my z cyklu „Arcydzieła muzy­
ki kościelnej", zapoznać z  naj­
lepszymi utworami kompozyto­
rów Eurppy Zachodniej z róż­
nych okresów.

(ELTA)

tej ulicy, prawie przy Trakcie 
Raduńskim, i  w tym kierunku 
posuwały się oba samochody. 
Zatrzymały się przy działce p. 
Choińskich S§* kilkunastu „boj- 
cow" wyskoczyło i otoczyło 
dom. Dokonano przeszukania i 
rewizji, ale... na szczęście pan 
kapitan nie wpadł im w  łapy! 
Jak mówiła później jego żona,, 
p, Maria, mąż spodziewając się 
„gości" spędzał: czas w  składzi­
ku zbudowanym koło płotu. 
Słysząc narastający dźwięk silni­
ków samochodowych wyskoczył 
przez dziurę W płocie do okalają­
cego działkę młodniaka sosnowe­
go i dotarł do znajomego osadni­
ka. Stamtąd przedostał się do Wir 
Ina, gdzie ukrywał się aż db przyj­
ścia Litwinów. Zimą 1939—40' r. ' 
Wraz z grupą innych Polaków 
przez Kowno i Rygę udał się 
statkiem „Estonia" do Szwecji, 
skąd miał dostać siię do Anglii 
lub Francji, aby walczyć w 
Polskich Siłach Zbrojnych na 
Zachodzie. Niestety, statek zo­
stał zatrzymany na neutralnych 
wodach Bałtyku przez hitlerow­
ską Kriegsmarine, a płynących 
nim Polaków zamknięto w  obo­
zach niemieckich. Ten los spo­
tkał i kpt Choińskiego. Po 
wojnie osigdlił się on w  Olszty- 
ńskiem, gdzie mieszkał do śanier-
IgS jj

Była wilnianka Zofia Jamontt, 
która w 1946 r. wyjechała z 
Wilna do Polski, mieszkająca 
obecnie w Pasłęku, zbiera wia­
domości o swoim ojcu Macieju 
Jamontcie, przedwojennym wi­
leńskim adwokacie, radcy praw- 

• nym Banku Ziemskiego i  Hand­
lowego w Wilnie, pełnomocniku 
margrabiny Janiny Umiastow- 
skiej. Pani Zofia wie tylko, że 
jej ojciec po aresztowaniu i 
uwięzieniu został wywieziony z 
Łukiszek 13 października 1939 r. 
do Starej Wilecki, a stamtąd do 
Mińska. Zmarł w więzieniu w 
listopadzie 1940 r. na zapale­
nie. płuc. Gdzie Macief Jamontt 
został pochowany nie wia- 

, doino.
Wśród zesłańców 1939 r. 

obok Polaków, którzy stanowili 
najliczniejszą grupę, byli rów­
nież wileńscy Rosjanie, Biało­
rusini, Żydzi, Litwini. Miała 
szczęście obecnie już 92-letnia 
Zofia Burokadte-Jakimauskiene, 
która po wielu przeżyciach i 
perypetiach wróciła do domu.

Jednym z pierwszych więź­
niów1 politycznych z Grodna po  
wrześniu 1939 r. był Fuigenty 
Rymszelis. Na mocy wyroku 
„trojki" znalazł1 się w łagrach 
Bolszoj Inty w  Komi ASRR. Łą­
cznie więziony był 8 lat —  od 
października 1939 r. do paź­
dziernika 1947 r. Po powrocie 
zamieszkał w Druskiennikach. 
O tym pisałem na łamach „K. 
W .", Niedawno pan Fuigenty, 
nawiązując do poprzedniej re­
lacji, podał kilka nowych fak­
tów: irPo laków i Litwinów w

czasie , ładowania do bydlęcych 
wagonów „na etap" i w  łagrach 
traktowano jednakowo. W  ła­
grach Bolszoj Inty było więcej 
Polaków niż .Litwinów, więc ci 
garnęli się do nas, do polskich 
brygad, do baraków zamieszka­
łych przez Polaków. W  ogóle 
„zapadniki", jak nas nazywano, 
woleli trzymać się razem,.z da­
la od sowieckich kryminalistów. 
Współżyliśmy zgodnie, po bra­
tersku, pomagaliśmy sobie na­
wzajem. Nikt nikomu nie wyty­
kał narodowości, L. Żeligow­
skiego i innych rzeczy. Od mego 
powrotu z łagrów Bolszoj Inty 
minęły już 44 lata. W. tym czasie 
spotkałem tylko trzech współ­
towarzyszy wspólnej niedoli. 
Spośród więzionych w latach 
1939—47 wróciły tylko jedno­
stki. Do Druskiennik przyjechał 
do pracy lekarz Naswytis, oj­
ciec znanych na .Litwie dwóch 
'architektów, jeden z nich, A. 
Naswytis, jest obecnie ministrem 
budownictwa. Ponieważ lekarz 
Naswytis politycznie władzy nie 
odpowiadał, krótko był w  Dru­
skiennikach. Został usunięty z 
posady lekarza i przeniesiony do 
Marcinkańc jako felczer. Dru­
giego kolegę niedoli, lekarza 
Antanasa Siwickasa spotkałem w 
Druskiennikach tuż po jego po­
wrocie z łagrów. W iele mu za­
wdzięczam, to on wyrwał mnie 
z objęć śmierci. Ważyłem wte­
dy tylko 36 kg. Dzięki moim sta­
raniom Siwickas otrzymał pra­
cę w Ukmerge, był rejonowym 
lekarzem medycyny sądowej. 
Tam też zmarł. Trzeciego współ­
towarzysza z łagrów odnalazłem 
w  Tallirmie.. Był nim Estończyk, 
inżynier Richo Murcfel...".

Różnie układały się drogi ży­
ciowe więźniów-łagrów. O jed- 
nym z nich opowiedział na ła­
mach „Gazety Wyborczej" (2 li­
stopada 1991 r.) znany litewski 
literał Tomas Wenćlowa: „Był
taki litewski pisarz, który zmarł 
zresztą w  Warszawie. Nazywał 
się • Juozas Keksztas. Był to wil­
nianin, uczestniczył w życiu li­
terackim, lewicowym. Znał Bro­
niewskiego i.w ielu  innych.'Był 
chyba komsomolcem. Potem, kie­
dy Litwa została zsowietyzowana, 

.trafił do więzienia, gdzieś w  rejo­
nie Workuty. Tam te lewicowe 
zapędy jakoś mu przeszły. W y­
dostał się z  Rosji z armią An­
dersa, walczył pod Monte Ca­
ssino, został ranny i odznaczo­
ny. Trafił do Argentyny i tam 
wydal tom wierszy Miłosza we 
własnych przekładach. To był 
chyba rok 1949, To są te nie­
samowite, wschodnioeuropej­
skie historie. Później KekszAas 
całkiem się rozchorował i  nie 
mając w Argentynie żadnych 
możliwości przeżycia przyjechał 
do Polski. Umarł w Warszawie 
w domu inwalidów. Wtedy w 
Wilnie wydano maleńką książe­

czkę z  jego wierszami i  prze­
kładami. Wśród nich, jakkol­
wiek dziwnie to brzmi, było kil-1  
ka przekładów z M iło s z ifl 
Było to wydanie zupełnie ofi-w 
cjalne, za czasów ChruszczoJI 
wa...“.

Osobną kartę w  kronice pa- 1 
mięci stanowią żołnierze Wrze-'jg 
śnią i Armii Krajowej. Pozaaje-,j 
my ich nowe imiona i koleje 4 
losów. Wilnianin Jan Kocha-9 
newski był żołnierzem 3 baonu 
saperów, który stacjonował w 
Bernardynce nad Wilenką. We 
wrześniu trafił do niewoli so-| 
wieckiej. W  Smoleńsku uciekł z ' 
łaźni wojskowej. W  drodze doĄ 

Wilna został złapany koło Oszmiaj 
ny. Skazano go na 5 lat i uwięzioS 
no w  Iwdelłagrze w  obozie ar-1 
changielsklm. W  związku z po­
wstającą w ZSRR armią An4er-1 
sa został zwolniony. W  składzie 
2 Korpusu Polskiego walczył! 
pod Monte Cassino. Potem mie-j 
szkał i pracował za granicą* 
Obecnie wrócił do Wilna.

Janusza Szwoynicklego, żołnie­
rza 3 Brygady Wileńskiej! 
„Szczerbca" Gracjana Fróga, w 
1948 r. wywieziono do ~ Noryl3 
ska. Wrócił z nadszarpniętym 
zdrowiem. Zmarł w Turgielach 
i został pochowany na miejgco-1 
wyin cmentarzu. Może ktokołl 
wiek pamięta partyzancki pseuJ 
donim Janusza Szwoynickiegonjl

Przyczynkiem do poznania dal^ 
szych losów AK  na Wileński 
czyżnie po lipcu 1944 r. jest 
zbadanie sprawy śledczej nr 85
0 oskarżeniu M. Babula, J. Cłfi- 
niewicza i  in., ogółem 47 osób- 
z gminy ej-szyskiej jako człon-: 
ków „kontrrewolucyjnej pow­
stańczej białopolskiej nacjonalij 
stycznej organizacji „Armia 
Krajowa", według art 58—2,58j 
-r-11 KK RFSRR. Wojskowg 
Trybunał NKWD w Wilnie w
1945 r. 10 osób skazał na ka- 

'  rę śmierci (potem dla 4 zamieć
■niono ją -na  20 lat robót ka­
torżniczych), pozostali byli o->4"’ 
dzeni na wieloletnie pozbawię! 
nie wolności. Podzielili los 
więźniów, zesłańców łagróWjj 
Była o tym mowa w publikacja 
pt. ,.Zrehabilitowani za życiaj
1 śmierci" (,rKWV\ 23 sierpnial 
1990 r.). Ciąg dalszy tego tema^ 
tu nastąpi. Tym bardziej, że 
udało się ustalić dalsze losy n iej 
których ze skazanych w  Wił*, 
nie. Jedni na zawsze spoczęli]* 
obcej ziemi, inni wrócili do dog 
mów. Wśród nich Adam W ilr a  
niec, oraz Józef Jankowski, Wi-i 
told Andruszkiewicz, Józef Gar- - 
szel —  wszyscy trzej wyjechaffl 
do Polski. Niektórzy zamieszkają 
w Rosji: Henryka GoUmontjK 
we wsi Kazaczin$koje w Krają 
Krasnojarskim, Wacław MieżuM 
__  w Incie koło Workuty, zalo-j 
żył tu rodzinę, Antoni Korszwji 
—  po zwolnieniu z WorkutSB 
osiadł w Gorkim, ma tu róvj!S 
nież rodzinę...

Tak więc dopisywanie zesłać 
czych losów trwa.

Jerzy SURWIŁCfflB

N A  ZDJĘCIU: grupa zesłań­
ców z obozu w  Kutaisi, 25JP*
1946 r. Może ktokolwiek poza* 
siebie 1 odezwie się.

pot. archiwulń r
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ZABYTKOM 
flA ODSIECZ Karać czy uświadamiać?
|| Wilnie jest 1277 zabytków 

historii 1 kultury. Są one z za­
kresu architektury, historii, sztu­
ki, archeologii, techniki Są też 
obiekty włączone do tymczaso­
wej ewidencji zabytków history­
cznych 1 kulturalnych, wpisane 
na listę nowo ujawnionych zaby­
tków historii i kultury..

Do tymczasowej ewidencji za­
bytków historycznych i kultural­
nych włączono obecnie całe 
śródmieście Wilna. Terytorium 
to razem ze Starówką niemalże 
odpowiada granicom miasta w 
1940 r. Są to dawne histprycz- 
ne przedmieścia z XVI—XVHI 
w. za miejskim murem obron­
nym, miasto połowy X IX  w. —  
początku XX w., przedmieście z 
pocz. XX w. To wszystko sta­
nowi znaczącą część dziedzi­
ctwa kulturalnego Litwy.

Głównymi problemami są dziś 
$>rawy renowacji i  porządkowa­
nia zabytków, przebieg prywa­
tyzacji, problemy wynajmu po­
mieszczeń w zabytkowych bu­
dynkach, porządkowanie doku­
mentacji z zakresu ewidencji 
zabytków. W  toku renowacji 
zabytków stale się,łamie ustawę 
o ochronie i wykorzystaniu za­
bytków historycznych i kultural­
nych, tymczasową ustawę o in­
spekcji spuścizny kulturalnej 
Republiki litewskiej, regulamin 
autorskiego nadzoru nad budo­
wą, przepisy nadzoru techniczne­
go budów i ochrony zabytków.

Najwymowniejszym odzwier­
ciedleniem tego jest przykład, 
jak się prowadzi obecnie prace 
festauratorskie nad jednym z 
najważniejszych obiektów hi­
storycznych i kulturalnych — 
Zamkiem Wileńskim. Prace re­
nowacyjne w tym. kompleksie

nie miały i nie mają jednego 
zleceniodawcy. Pełniące te funk­
cje organizacje kolejno się zmie­
niały. Obiekty przejmowane by­
ły formalnie bez inwentaryza­
cji wykonanych robót, spraw­
dzenia przejmowanej dokumen­
tacji. Prace konserwacyj no-res- 
tauratorskie na Zamku Górnym 
są po prostu „improwizowane 
Nie prowadzi się ani dzienników 
nadzoru autorskiego i nadzoru 
roboczego. Instytut Projektowa­
nia Restauracji Zabytków na żą­
danie Wileńskiej Inspekcji Spu­
ścizny Kulturalnej nie potrafił 
odnaleźć oficjalnego rozkazu, 
na którego mocy powołana zo­
stała grupa odpowiedzialnych 
pracowników w celu sprawowa­
nia autorskiego nadzoru.

Na .terenie Zamku Dolnego, 
gdzie pracowała firma polska — 
PKZ, obecnie nie prowadzi się 
żadnych- robót. Nie zakończono 
odbudowy gmachu [Wróblew­
skiego 3), obecnie jest on w 
opłakanym stanie. Cegły się 
kruszą, budynek niszczeje. W  to­
ku prac wykopaliskowych na­
trafiono na cenne z punktu wi­
dzenia archeologii elementy, 
które nie są zabezpieczone, po­
grążone w  wodzie —  ulegają 
zniszczeniu.

Budową wieku stał się mur 
obronny Góry Giedymina w 
swej zachodniej części przy Do­
mu Horodniczego (obecnie gmach 
administracyjny Muzeum Histo- 
ryczno-Etno graficznego). Grupa 
nadzoru autorskiego tego obiek­
tu (kierownik G. Laucius), decy­
zją dyrektora Instytutu Konser­
wacji Zabytków powołana zosta­
ła jeszcze na początku 1983 r. 
Podczas dokonanego przez W i­
leńską Inspekcję Spuścizny Kul­

turalnej sprąwdzenia, ri7.ipnn<ka 
nadzoru autorskiego nie miał ani 
wykonawca zamówienia, ani 
zleceniodawca. Najprawdopodo­
bniej tego dziennika wcale nie 
było. Nie ma też dzienniki nad­
zoru roboczego. Obiekt jest 
obecnie zaniedbany, żadnych 
prac tu się nie prowadzi. Mur 
jesf przemoczony, podparty me­
talowymi konstrukcjami. Jeśli 
prace nie będą kontynuowane, 
to ulegnie on zniszczeniu. Stąd 
wniosek, że próżno się traci 
środki przeznaczone zarówno na 
renowację dolnej części zamku 
(Wróblewskiego 3), jak też za­
chodniego -muru obronnego.

Nieco lepsza jest sytuacja do­
tycząca prac nad wzmacnianiem 
zboczy góry, aczkolwiek i tu po 
sprawdzeniu okazało się, że do­
kumentację prowadzi się nie­
starannie, w toku pracy autorzy 
projektu korygują projekt bez 
żadnego uzgadniania.

Bolesnym problemem jest pry­
watyzacja. Ustawa Republiki l i ­
tewskiej o wstępnej prywatyza­
cji mienia państwowego głosi, 
że oszacować i włączyć-do pro­
gramu prywatyzacji obiekty 
dziedzictwa kulturalnego można 
jedynie po łagodnieniu z In -. 
spekcją Spuścizny Kulturalnej. 
Wileńska Inspekcja niejednokro­
tnie więc zwracała się do W i­
leńskiego Zarządu Miejskiego, 
Komisji Prywatyzacji wskazując, 
że do Inspekcji należy się zwra­
cać dopiero po spełnieniu wa­
runków ustalonych przez De. 
partament Ochrony Zabytków 
przy rządzie Republiki Litewskiej, 
a wtedy Inspekcja w  ciągu 10 
dni udziela odpowiedzi. Prakty­
cznie jednak Zarząd Miejski 
ignoruje . ustawy, wymagania 
Wileńskiej Inspekcji Spuścizny 
Kulturalnej. Obiekty dziedzi­
ctwa ' kulturalnego pochopnie 
włączane są do programu pry­
watyzacji bez przeprowadzenia 
ekspertyzy z zakresu ich ochro-1 
ny, ustalenia warunków opieki 
nad zabytkiem.

Zgodnie z tymczasową ustawą 
Inspekcji Spuścizny Kulturalnej 
RL dokumenty prawne, doty­
czące przekazania, sprzedaży 
bądź odstąpienia w inny sposób 
zabytków historycznych i kul­
turalnych (budynków i pomie­
szczeń), zmiany ich użytkowni­
ka mają być uzgadniane z In­
spekcją Spuścizny Kulturalnej. 
W  Wilnie nie respektuje się tej 
ustawy. W  szczególnie bolesny 
sposób. proces ten dotyczy Sta­

rówki. Wymownym przykła­
dem jest to, że bez uzgodnie­
nia z Inspekcją pomieszczenia 
przydzielono ZSA lfFotografijan‘ 
(Pilies 16) 1 ZSA „Getija" (Di- 
dżioji 11, 13). W  obu przypad­
kach najemcy brutalnie łamali 
ustawę o, ochronie i wykorzysta­
niu zabytków historycznych i 
kulturalnych oraz tymczasową 
ustawę o Inspekcji Spuścizny 
Kulturalnej RL. Na żądanie In­
spekcji zerwania nielegalnych 
umów o dzierżawie odpowiedź z 
Zarządu miasta Wilna nadeszła 
jedynie w sprawie unieważnienia 
rozporządzenia, na którego mo­
cy wynajęte.zostało pomieszcze­
nie ZSA „Getija". Co do ZSA 
„Fotografija" dotychczas brak 
odpowiedzi.

Ustawy o ochronie i wyko­
rzystaniu zabytków historycz­
nych i kulturalnych łaźnią 
przedstawicielstwa państw o b ­
cych, usytuowane w zabytkach 
architektonicznych. Bez uzgod­
nionego projektu i zezwolenia 
Wileńskiej Inspekcji Spuścizny 
Kulturalnej prace rozpoczęto 
w Ambasadzie Szwedzkiej (Jo- 
gailos 10); przeprowadzono re­
konstrukcję (zbudowano tymcza­
sowe przepierzona) w  Ambasa­
dzie Francuskiej (Pałac Pracow­
ników Sztuki). Podczas wzno­
szenia tymczasowych przepie­
rzeń w jednym z pomieszczeń 
uszkodzono malarstwo ścienne. 
Pomijając wymagania z zakresu 
ochrony zabytków prowadzi się 
też prace w Ambasadzie Duń­
skiej (Kościuszki 36). A  chodzi 
przecież1 nie o zwyczajne bu­
dynki, lecz zabytki architekto­
niczne, figurujące na liście za­
bytków historycznych i kultural­
nych RL.

Problemy; restauracji wileń­
skich cmentarzy Rossa i Bernar­
dyńskiego również rozstrzygane 
są w sposób niezadowalający. 
Renowacja Rossy trwa.już około 
10 lat, a prace ukończono za­
ledwie w jednej kaplicy. Przy 
tym jakość ich. jest niska. Na 
cmentarzu Bernardyńskim za­
chowały się szczątki jedynego 
dziś kolumbarium. Jeśli niezwło­
cznie. nie podejmie się prac res-

tauratorskich, ten unikalny za­
bytek cmentarny ulegnie ruinie.

21e jest też z ochroną cmen­
tarzy. Częste są akty wandaliz­
mu,- wywraca się pomniki, krzy­
że.

Dokumentacja ewidencji znaj­
dujących się w mieście zaby­
tków historycznych i kultural­
nych w wydziale opieki nad za­
bytkami Zarządu m. Wilna nie 
jest uzupełniana. Po sprawdze­
niu wyjaśniło się, że 16.04.1992 
r. było tylko- jedno zobowiąza­
nie użytkownika zabytku o jego 
ochronie oraz jeden akr o stanie 
technicznym zabytku kulturalne­
go. Bez tej dokumentacji bar­
dzo'jest trudno żądać od właś­
ciciela czy użytkownika zaby­
tku sprawowania odpowiedniej 
nad nim opieki. Jako przykład 
można podać przypadek, gdy 
Inspekcja po niejednokrotnych 
apelach do Zarządu m. Wilna 
w sprawie pokrycia dachu kap­
licy na cmentarzu Bernardyń­
skim, zwróciła się do Arbitrażu 
Państwowego. Powództwo zosta­
ło odrzucone, ponieważ brako 
wało aktu. o  wcześniejszym sta­
nie technicznym.

Pracę Wileńskiej Inspekcji 
Spuścizny Kulturalnej utru­
dnia to, że obecnie część pra­
cowników zajęta jest sprawami 
prywatyzacji. Z mieszkańcami, 
wykupującymi mieszkania w 
zabytkowych domach, budyn­
kach, znajdujących się na tere­
nie zabytków urbanistycznych 
(sprzed roku 1941) sporządza się 
umowy o opiece nad zaby­
tkiem, akty stanu technicznego, 
utrwala się je  na fotografiach 

Waldas NORKUNAS. 
p.o. kierownika Wileńskiej 

Inspekcji Spuścizny 
Kulturalnej

PS.: w ciągu ostatniego półro-1 
cza za naruszenie przepisów och- I 
rony i eksploatacji zabytków I 
historycznych i kulturalnych ka-1 
ry administracyjne nałożono, na [ 
36 funkcjonariuszy i obywateli I 
(mandaty ściągnięte zostały na I 
rzecz budżetu państwowego),

Fot Walery Charln
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nicah z prośbą o

wyszukanie odpowiedniego kie­
rownika. Wybór padł na Wa­
cława Makowskiego. Ten od 
razu wyraził zgodę na zajęcie 
się organizacją nowej placówki 
w Wilnie. Lokal wynajęto przy 
ulicy Świętojańskiej w  domu 
Webera. Poświęcenie i otwarcie 
księgarni odbyło się 25 wrze­
śnia 1879 roku. Wspomina o tym 
wydarzeniu późniejsza żona kie­
rownika Apolonia Makowska: 
„Poświęcenie odbyło się z wła­
dzami, przy śniadaniu był pierw­
szy incydent, bo ani .prawideł 
kancelarii" generał-gubematora, 
ani policmajster nie mówili po 
francusku, a Orzeszkowa pó ro­
syjsku, więc trzeba było jakoś 
to tuszować". Bliskim współpra­
cownikiem Makowskiego zo­
stał literat Wincenty Chełmiń­
ski, jego szwagier. Chełmiński 
kierował działem wydawniczym 
i pracami tajnej wypożyczalni 
książek polskich. „Praca księ­
gami —  wspomina Apolonia 
Makowska — zachowywała po­
zory legalności, tylko starano 
się wyzyskiwać wszelkie możli­
wości do, zdobycia,Ej odzyskania 
praw. Więc tu, gdzie już od, 20 
lat nie drukowano nic, prócz 
książek do nabożeństwa, zaczę­
to’ wydawać książki z różnych 
dziedzin ówczesnych autorów, a 
gdy czego nie chciał puścić 
miejscowy cenzor, podawano do 
cenzury w Warszawie, czy Ki­
jowie i na mocy tego druko­

wano. Kalendarzy i elementa­
rzy . polskich nie wolno było 
drukować w  Wilnie, postarano 
się przez Spasowicza o unieważ­
nienie tego rozporządzenia, po­
nieważ było czasowe. Nie wolno 
wydaweć periodycznego pisma, 
więc wydano zeszyty satyryczne, 
każdy z innym tytułem, tylko 
że pierwsze litery tytułów mia­
ły łącznc-ść alfabetyczną...

Działa ność Makowskiego i 
Chełmińskiego władze carskie 
uznały za wielce szkodliwą. Nie' 
pomógł autorytet właścicielki 
E. Orzeszkowej — w 1882 roku 
Rosjanie księgarnię zamknęli. 
Chełmińskiego oskarżono, że 
upowszechniał w Wilnie książkę 
polską. Został więc wydalony 
z miasta i zesłany do miejsca, 
urodzenia,, tj. na Podlasie. Orze­
szkową osadzono w areszcie 
domowym, a Makowski musiał 
zająć się iikwidacją firmy.

Zmartwiona zamknięciem księ­
gami Orzeszkowa pisała 20 kwie­
tnia 1882 roku: „Daremnie pili­
łabym się opisać, co teraz czuję 
i myślę. Ani przez myśl ml nie 
przeszło nigdy, -by takim mógł 
być koniec tego przedsięwzię­
cia, które całą duszą ukocha­
łam, w które włożyłam trzy 
lata pracy i starań, a które my­
ślałam, że ogółowi przyniesie 
pożytek...11.

Po likwidacji księgami Orze­
szkowej Wacław Makowski zo­
stał bez pracy, ale wtedy Feliks

Zawadzki, właściciel zasłużonej 
firmy - wydawniczo-księgarskiej 
„Józef Zawadzki", zaproponował 
mu objęcie kierownictwa tej 
właśnie księgami. Makowski pra­
cował u Zawadzkiego 9 lat. W  
1891 roku zmarł Feliks Zawadz­
ki, wówczas całe przedsiębior­
stwo —  drukarnia i księgarnia 
— pozostało pod nadzorem W. 
Makowskiego.

Zanim jeszcze otworzył w 
Wilnie własną księgarnię, we 
wrześniu 1890 roku Makowski 
założył pierwszą księgarnię i 
czytelnię polską w Mińsku, ja­
ko filię księgarni wileńskiej] 
Prowadził ją do 1920 roku.

W  1902 roku Makowski otrzy­
mał pozwolenie na otwarcie pol­
skiej czytelni w Wilnie. W  1903 
r. ogłosił „Katalog czytelni ■ W. 
Makowskiego w Wilnie", który 
obejmował około 4.000 dzieł z 
różnych dziedzin. Corocznie og­
łaszał dodatki do „Katalogu". 
Własnym nakładem wydał m.in. 
A. J. Glińskiego „Bajarz polski" 
(kilka wydań), Feliksa Berna­
towicza „Pojatę, córkę Łizdejki", 
W. - Zahorskiego „Troki i zamek 
trocki", W. Zahorskiego „Szy­
mon Konarski", Konstancji Skir- 
muntówny „Zarys dziejów litew- 
skich", Wacława Makowskiego 
(syna)- „Godzina pogardy", wre­
szcie książkę zbiorową ku .ucz- • 
czenhi 50 rocznicy zgonu A. 
Mickiewicza 1 Tomasza Zana 
„Znad Wilii 1 Niemna" oraz E .*  

.Orzeszkowej „Gloria vic.tis", 
zbiór opowiadań na tle 1863 ro­
ku. A. Makowska wspomina, że 
gdy ostatni raz była u Orzesz­

kowej w Grodnie, opowiadała 
pisarce o powodzeniu książki. I 
„Ucieszyła ją bardzo wiadomość I
—  wspomina Makowska — że I 
drukowane w Wilnie nowele I 
„Gloria victis" mają takie powo- I 
dzenie i że proszę o prawo na I 
drugie wydanie". ■ Nakład tej r 
książki został jednakże -wkrótce I 
skonfiskowany. 1

W  czasie pierwszej wojny I 
światowej od 1916 roku Maków- P 
ski wziął udział w spółce wyda-1 

- wniczej wydającej podręczniki 1 
szkolne dla nowo utworzonych I 
szkół polskich.
- W  1922 roku powstało Keto I 

Wileńskie Związku Księgarzy I 
Polskich. Wacław Makowski zo-B 
stał jego pierwszym prezesem. J 
W  odrodzonej Polsce sędziwy I 
już księgarz był długoletnim J 
radnym miasta Wilna, członkiem I 
wielu instytucji i towarzystw | 
kulturalnych oraz oświatowych. I 
W  1923 roku obchodził 50-le- [ 
cle pracy księgarskiej, z ter | 
45 lat przepracował dla kultu-1 
ry'wileńskiej. W  1925 roku og-1 
łosił drukiem „Wspomnienia sta-1 
rego księgarza" oraz ciekawą re-1 
lację o księgarstwie wileńskim I 
w latach 1915—1920.

Wacław Makowski zmarł L—  ̂
Wilnie 10 listopada 1929 roku, I 
pochowany został na Rossie wJ 
grobowcu rodzinnym Maków- I 
skich i Chełmińskich, w pobliżu I 

Trobu Euzebiusza Słowackiego I 
Z jego śmiercią księgarnia I 

przestała Istnieć, a kf iłęg° zJĴ rr 
czytelni odkupił Magistrat Wi-

leńSkMIeayW»w JACKIEWICZ
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Nasze wywiady

Od Bugu po Mandżurię
Niedawno w Wilnie goścU 

kwartalnika „Przegląd W schodni , :
Łowy Siodłom Spraw Narodowoidowydi Europy 
Wschodniej Uniwersytetu W arszawskiego Jan ZZSSl W y s S *  * pobyto p t ó w  na­
szym mieście, popnwUUmy go o wywiad dla 
„Kariera Wileńskiego".

KORESPONDENT: W  wileńa- 
klch blbUotkach nkazało się re­
dagowane przez Pana now e „gra, 
be pismo -  „Przegląd W scbod-

j .  MALICKI: Tak. Wysy­
łamy pewną liczbę egzem­
plarzy kwartalnika również 
ha Litwę. Wiem, że włączy­
ły go do swych katalogów 
biblioteki: Uniwersytetu W i- 
leńskiego, Akademii Nauk, 
Narodowa Wysyłamy kwar­
talnik również do ZM ZPL, 
biblioteki Stowarzyszenia 
Naukowców Polaków Litwy 
i innycti.

KORESPONDENT: Co sobą re- 
prezentoje nowy kwartalnik?

J. MALICKI: „Przegląd
Wschodni" w  podtytule ma 
napisane: „Historia i współ­
czesność Polaków na Wscho­
dzie". Rozumiemy tę histo­
rię w  sensie historii samych 
Polaków i id> związków . z 
innym i narodami. Wschód- 
traktowany jako obszar roz­
pościerający się od obec­
nych granic Rzeczypospolitej 
Polskiej aż po Mandżurię -n : 
obszar ogromny, na którym 
z przyczyn naturalnych lub 
wymuszonych mieszkali nasi 
rodacy od X IV  stulecia po 
wiek XX.

Gdy tworzyliśmy pismo, 
zostałem zapytany: a jaki 
to będzie kwartalnik? Odpo­
wiedziałem: naukowy. > 

KORESPONDENT: Wiem, te 
współtwórcami treści pisma są 
naukowcy polscy i zagraniczni 

i .  MALICKI: Nasza redak­
cja jest młoda. Próbujemy 
skupić wokół pisma jak naj­
większą grupę znanych z su­
mienności badaczy. Wielu 
jest -ich w  Radzie Programo­

wej. Wymie­
nię niektó­
rych: Aleksan­
der Gieysztor 
(Polska), Nor­
man Davies 
(Anglia), Piotr 
Wandycz (Sta­
ny Zjednoczo­
ne), Romuald 
Brazis, Czeslo- 
was Kudaba,
Alfredas Bumbhauskas (Lit 
wa), Bolesław Szostakowicz 
(Rosja), Anatol Hryckiewicz 
(Białoruś), Jarosław Isajewicz 
(Ukraina) i'tani. '  'j

KORESPONDENT: Niebawem
nkaie się kolejny zeszyt kwar- 
talnika. „  ' .

j .  MALICKI: Tak. Trzeci 
numer „Przeglądu Wschod­
niego" jest całkowicie poś­
więcony Litwie. Na przyk­
ład, czytelnik znajdzie inte­
resujący artykuł Piotra Eber. 
W d ta  o przemianach w  
składzie narodowościowym 
Litwy w  X X  stuleciu. Ponad­
to można przeczytać publika­
cję Zbigniew^ Wójcika poś­
więconą XVXI-wiecznej poli­
tyce zagranicznej W ielkiego 
Księstwa Litewskiego. Nato­
miast nasz zeszyt czwarty 
poświęciliśmy zagadnieniom 
ukraińskim i polsko-ukraińs­
kim w  przekroju dziejowym, 
r^ayriasem ijaóy/iąc, jar 1 
„Przeglądu Wschodniego'1 
dość obszernie -reprezentowa­
na była tematyka białorus­
ka.1-

KORESPONDENT: Prócz tego, 
że redaguje Pan „Przegląd 
Wschodni" jest Pan również sek­
retarzem naukowym Studium 
Spraw Narodowościowych Euro. 
py 'Wschodniej. Studium działa

w ramach Uniwersytetu Warsza­
wskiego. Organizuje ono w 
dniach 1—21 llpca Wschodnią 
Szkołę Letnią w. Warszawie.

J. MALICKI: Studium, op­
rócz bieżącej • działalności, 
która polega na kształceniu 
studentów, podjęło się orga­
nizowania Wschodnie f  Szko­
ły  Letniej. Zamierzamy za­
prosić około 30 młodvch ba­
daczy. Tych, którzy zaimuią 
się historią i współczesnoś­
cią regionu.

Z państw Europy Środko­
wej i Wschodniej w  tym ro­
ku będą obecni młodzi nau­
kowcy z Litwy, Białorusi, 
Ukrainy, Łotwy, Bułgarii, 
Węgier, Belgradu i, oczywi­
ście, z Polski. Szkoła Wscho­
dnia ma charakter stażu na­
ukowego dla młodych nau­
kowców z zakresu historii, 
historii sztuki, literatury, et- 
nogfafii, socjologii, geogra­
fii, -sowietologif. Przed ifcze- 
stnikami wystąpią^ Również 
naukowcy z Europy Zachod­
niej, Polski.

KORESPONDENT: Dziękuję
za rozmowę.

Rozmawiał 
Józef SZOSTAKOWSKI 

Fot. Walery Charln

Zjazd Polonii i Polaków 
z Zagranicy
Szacuje się, że każdy 3 Polak 

mięsaka poza granicami Polski. 
Razem z rodakami z Macierzy 
stanowią oni jeden naród. Po 
wielu dziesięcioleciach „rozsyp­
ki", w  sierpniu spotkają się w 
Krakowie, aby omówić swoje 
sprawy.

Przewiduje się bogaty pro­
gram spotkań. W  pierwszym 
dniu zjazdu Polonii i Polaków 
z Zagranicy 19 sierpnia od­
będzie się Msza święta w Koś­
ciele Mariackim. Natomiast sa­
me obrady forum będą miały 
miejsce w salach Teatru im. J. 
Słowackiego oraz hotelu „Fo­
rum".

W  dniach drugim i trzecim — 
20 i 21 sierpnia planowane są. 
obrady w komisjach problemo­

wych: oświata i szkolnictwo,
opieka społeczna, młode pokole­
nie i sport, współpraca gospo­
darcza, środki masowego prze­
kazu i wydawnictwa, kultura 
polska na świecie, promowanie 
spraw polskich, duszpasterstwo, 
pomoc Polakom na Wschodzie. 
22 sierpnia —  obrady plenarne 
i konferencja prasowa.

Bogato zapowiada się dzień 23 
sierpnia. Planowana jest Msza 
święta w Katedrze Wawelskiej, 
złożenie wieńca na sarkofagu 
Marszałka Józefa Piłsudskiego 
oraz na Grobie Nieznanego Żoł­
nierza, przejście z Wawelu Dro­
gą Królewską na Rynek Głów­
ny, koncert . zespołów polonij­
nych.

Tego samego dnia odbędą się 
uroczystości zamknięcia zjazdu.

Kolejny sztandar szkolny — od olsztynian
Towarzystwo Miłośników W il­

na, i Ziemi Wileńskiej, jego od­
dział w  Olsztynie niejednokro­
tnie uświadczył pomocy polonii 
wileńskiej. Wystarczy przypo­
mnieć jego akcje związane z 
ufundowaniem sztandarów, pięk­
nie złotem haftowanych re­
likwii, wykonanych przez byłych 
wilnian. Dotąd Zarząd. Główny - 
ZPL oniz Wileńska Szkoła Śred­
nia fan. W. Syrokomli są posia­
daczem? takich sztandarów.

W  kościele św. Ducha zosta­

nie wyświęcony sztandar Szkoły 
Średniej im. A . Mickiewicza, 
również ufundowany przez by­
łych wilnian z Olsztyna. Przy­
jeżdża kierownictwo Towarzy­
stwa Miłośników Wilna i Ziemi 
Wileńskiej, 45-osobowa piel­
grzymka. Msza święta odbędzie 
się we wtorek b godz. 13, Za­
praszani są uczniowie, ich rodzi, 
ce, absolwenci i sympatycy szko­
ły na tę uroczystość./.

Inf. wł.

JUZ  WKRÓTCE —  
SPOTKANIE

Już w  niedzielę przybędzie 
ponownie do Wilna Reprezenta­
cyjny Zespół Artystyczny W oj­
ska Polskiego. W  tymże dniu, 
nie bacząc na trudy podróży; 
spotka się z wilnianami w  koś­
ciele św. Ducha o godz. 19. Bę­
dzie śpiewać podczas Mszy św.

Potem się uda z koncertami do 
Solecznik, Swięcian, Iidy. Nato­
miast 18 czerwca z Programem 
Moniuszkowskim zaprezentuje się 
w  Wileńskim Pałacu Sportu, o 
godz. 19. v

Będzie niezmiernie przykro,, 
jeśli nie potrafimy wypełnić sa­
li. A  zatem informujemy, że 
bilety są do nabycia od najbliż­
szego poniedziałku u kierownika 
działu Kultury Zarządu Główne­
go ZPL, pani Apolonii ża k o w ­
skiej, codziennie w  godz. od 10 
do 17, u l Didiloji 40 (Wielka), 
a także w  kasie Pałacu Sportu. 
Przed koncertem bilety będą 
sprzedawane w  Pałacu Sportu.

Inf. wł.

DRUKARZE DUŃSCY 
SZUKAJĄ PARTNERÓW 
Ż inicjatywy wspólnej = fir­

my Litwy i Danii „Liidanla" w 
Wilnie gościła grupa rzemieślni­
ków 18 firm duńskiego miasta 
Orhus pod kerownictwem Steffe- 
na Bruhna. Jedną z dziedzin 
działalności tej przed pół ro­
kiem powstałej grupy rzemieśl­
ników jesft praca graficzna i 
wydawnicza. Cel rzemieślników 
z miasta Orhus —  nawiązanie 
rzeczowych stosunków z kraja­
mi . bałtyckimi, omówienie moż­
liwości technicznej współpracy i 
przygotowanie1 się do większego 
rynku na Wschodzie. |

(BLTA) .

U w aga ! U w aga ! U w aga ! 
Firm a

Import Export Electronics
zajmująca się sprzedażą elementów elektronlcz- j 
nych poszukuje odbiorców hurtowych 1 detalicz­
nych

Oferujemy do sprzedaży
— statyczne 1 dynamiczne pamięci ram 4164,' 

41256, 411000, 44256... Itp.
— epromy nowe i używane 2716, 2732, 2764,127128, 

27256, 27064, 270128... itp.
— module pamięci SIMlMx9 70ns, SIM256Kx9 

70ns, SIM4Mx9 70ns
— stabilizatory 7805, 7806..., 7905, 7909... itjj.
— microprocesory Z80A CPU
— układy scalone serii LS, HCT, HT, CMOS 4000, 

itp.
— diody, tranzystory, kondensatory...
— CB radio ONWA K6122 AM

Odpowiemy na każde zapytanie listowne, faxowe, 
telefoniczne.

Oczekujemy na oferty po polsku, angielsku lub 
niemiecku 

Nasz adres:
. ^Import Export Electronics 

Krzysztof Sawicki
01-925 Warszawa, ul. Maszewska 28 
Polska
fax. 0-048-2/659 30 w  
tlx. 82 55 87 sk\\pl

; Pr< 
„Je 

K ni1
I  12
i sic

tel. fax. 0-048-22734 07 63

Firma Turystyczn 

„Erelis“
proponuje Państwu szybki, wygodny, komfortowy 
przejazd do Polski autokarami „ORBISU" obsługi-1 
wanymi przez elegancką i miłą ekipę.

Trasa: WILNO—WARSZAWA—WILNO

Bilety do nabycia: Wilno, ul. Pamenkalnio 7/8, 
kino „Pergale", kasa nr 1. Tel. 22-53-92.

Kalendarium Ekrany
'  Sobota (13.V I) jest 165 

dniem 1992 r. Do końca roku 
201 dzień.

* Znak Zodiaku —  Bliźnięta.
* Imieniny: Antoniego, Łucja­

na, Hermana, Gracji.
* Wschód Słońca —  4.41, za- 

ichód —  21.56. Długość dnia 17
godz. 15 min.

Niedziela (14.V I)
* Imieniny: Elizy, Bazylego, 

Rufina,. Walerego.
* Wschód Słońca-—  4.41. za­

chód —  21.57. Długość dnia 17 
godz. 16 min.

Poniedziałek (15.VI)
* Imieniny: Jolanty, Wiła,

W io li
* Wschód Słońca 4.41, za­

chód — 21.58. Długość dnia 17 
godz. 17 min..

* Księżyc. Pełnia o godz. 7 
min 51;

Pogoda
Litewska Służba Hydrometeoro­

logiczna przewiduje na 13 czer­
wca zachmurzenie z przejaśnie­
niami, * możliwe krótkotrwałe 
opady, wiatr północno-wschodni, 
umiarkowany. Temperatura 20 
-—24 stopnie.

W  ciągu następnych dwóch 
dni lokalne opady, t możliwa bu-f 
rza, temperatura w nocy 10— 15, 
w  dzień 21—26 istdpni.

HELIOS —  I sala —  „Zems­
ta" (USA, dla dorosłych) o 10.30, 
12.50, 15.30, 18, 20.20. II sala — 
„Marne tycie" (USA komedisi 
wideo) o 11, 15, 19. „Harley
De wid son 1 kowboj Marlboro" 
(USA wideo) o  13.10, 17, '20.50T

PERGALE — „Niewidzialny 
wróg" (USA) o 12, 14, 16, 18, 20.

WDLNIUS —  „Zemsta*1 (USA| 
dla dorosłych) o 11.30, 13.45, 16. 
18.20, 20.40.

LAZDYNAI — „Najlepszy * 
najlepszych" (USA) o  14, 16, 20. 
„Alew, Alew" (Turcja) o 18. M

DRAUGYSTE —  „Najlepszy «  
najlepszych" (USA) o- 13.30,
15.30, 19.10. „Szczęśliwego Boże­
go Narodzenia w  Paryżu I" (Ros­
ja) o 17.30, 21.

AUSZRA — „Prawda** (2 se­
rie, Indie) o 10, 12.50, 15.40;
18.30, 21.10.

AID AS — „Ostatni zew miło­
ści" (2 serie, Indie) o 16.30,
IM g

TEWYNE —  wideosala — J 9 
mnichów*1 o 12, 14. „Przestępdf: 
syndykat" p. 16. „Przyczyn^ 
śmierci** 0 18. „Przysługa** (dla 
dorosłych) o 20.

WIDEOSALA — (Fabianiszjg^ 
S. Stanewicziusa 24, teł. 35-33|, 
93): „Maluch karate-2** o  14
„Szczury pustyni" 0 46. 
cjant z Bewerfy HiHs-2" o lO* 
„Krwawe pieniądze** o 20. 14.VI 
|P filmy anim. dla dzieci o 12-
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1TV-1

q n/i   DTjonnilL 9.10 — Film
r " O ,  =

proeram dla wierzących. 10.00
S t o ł w W .  10 .« -  
S e l n a .  11.15 -  Apel UtwY-
.o oo — Program w języku poi. 
f § |  12.30 -  J w k  litewstt.
17 00 — Dziennik. M

18.00 — Litwo i Świst 
S -  J A  Bach. 18.50 -  Apel 
lw y . 19.50 — Koncert. 20.00 
-- Dobranocka. 20.25 —  Rekla- 

9030 —  Panorama. 20.20 — 
H^dok. 22.05 m m & Ę m  
S n y .  22.50 -  Koncert 23.15 

Dziennik wieczorny. 2J.J0 —  
Apel Litwy.

ŁTV-2

9.10 — Lietłoto. 9.15 —  Prog­
ram dla wierzących. 9.30 —  W  
niedzielny poranek, 10.30 W  
świecie koszykówki. 11.00 — 
Studio MT.

Program TV Litwy Wschodniej

17.55 — Audycja informacyj­
na „I plus..." 18.25 — 18.65 —». 
Mołdowa dziś. cz. II.

Ostankino

5.55 — - Program audycji. 6.00 
— Godzina siły ducha. 7.00 — 
Gimnastyka rytmiczna. 7.30 —  
Ciągnienie „Sportloto". 7.40 —  
Dziewiąty międzynarodowy fes. 
tiwal TV  progjamów twórczości 
ludowej „Tęcza". 8.10 —  Święto 
prawosławia rosyjskiego „Troi. 
,ca*\ 8130 —  Wczesnym rankiem.
12.10 — Nowe pokolenie' wy. 
biera. 13.00 — Premiera TV  fil. 
.mu dok. t'serii „Rezerwaty dzi­
kiej prfyrody"! FHm 3. ‘ 13.30 ' 
J*Um iaO. „Mark i Sofi". - Film 
>J. 14.00 — Dziennik. 14.20. — 
Dialog w eterze. 15.00. —r Klub 
podróżników. 15.50 — Tełelocja.
16.05 -e-Wiele głosów — jeden 
świat 16.15 — Panorama mię. 
.dzynarodowa. 16.55 —  Walt 
Disney przedstawia. 17.45 — 
Dziennik. 18.0Q 11 Otwarcie 
pierwszego międzynarodowego 
konkursu młodzieży fan. P. Czaj. 
kowskiego w Moskwie. 20.15 — 
Wyniki. 21.00 ~— Mistrzostwa 
Europy w piłce nożnej: Szwecja

Dania. Podczas przerwy —  
o 22.00 ■*— „Sportowy weekend1'. 

.Po zakończeniu — Dziennik. 
23*20 — Program audycji. 23.25 
~~ P*ęć plus. 055 i— Film-balet 
i. Hamlet".

TV Rosji

7.00 — Wieści. 7.25 — Panqjra- 
7* dok, 7.50 — Mistrzostwa 
Y1®** w koszykówce zawodow. 
t_'T ^®A. 8.50 — Chcecie, wie- 

e-'9.20 — Zwyczajna rozmo. 
Audycja 4. 10.05 — Super- 

S ? 4 *  Pilm anim. 10.35 —  
Kar?rdm dla iołnierzy. 11.05 -  
12.o|!ra’ Pr°gram konkursowy. 
<4em_~ “ “ V”  4ml?-
ści* t . ‘ — Zygzak szcze-
W i  ,31 i ^ !u:yi aa- 13 0°  -
deofHm. , TB Premiera wi- 
i l l f e  ..Skrzypek". 14.15 -  
i ł j l p l  •w  mieście S". 15.55
■nieSSl11 <*Mytatyvmy „z uś- 
9 7 ”  3.Thuur. c v * t  %
ly szczerości. By.
f c . l a S g  Czeincbylikiei EA.

Rekw. \ Karaułowa. 17.55 — 
Europy i IHp Mlitno«wa

| —Anjiia nożnej: Francis
“ « » «  w i 2 ^ ‘ ,?raerwv -  re- 

[ *»iąto 2025’ ~  Gó
*1L 20.45 v~  Tw»rzł do ,Ro- 
V wyici«riL M *̂tIzostwa łwlata

.samochodowych
w i*łm prarwv — 

lo?iczna rrt , ̂  ‘ Prognoza astro- 
ekowa. ’ ~  Kawiarnia ro-

PONla>ZIAŁEIC, A* CZERWCA
ŁTV-l

Sto0 cennik. 19.10 
■*>«• 19.20 1  Stud

sportowe. 19.55^— Nasz elemen­
tarz. 20.00 —  Dobranocka. 20.25
—  Reklama. 20.30 —  Panorama.
20.55 —  Dziennik. 21.05 —  01... 
02...03... 21.30 —  Telegiełda.
21.40 — Spektakl „Karol i An­
na".. Cz. L 23.20 —  Dziennik 
wieczorny.

Ostankino

5.00 —  Dziennik. 5.20 — Gim­
nastyka poranna. 5.30 —  Pora­
nek. 7.50 —  Gimnastyka do ran. 
na. 8.00 —  Dziennik. 8.20 — 
Film dok. 8.50 —  Kreskówka.
9.00 — Mistrzostwa Europy w 
piłce nożnej. Francja-*-Anglia*.
11.00 — Dziennik. 13.00 —  Tele- 
młst. 13.55 —  Notes. 14.00 — 
Dziennik. 14*25 —  Odpoczywaj
14.40 —  Fiflan fab. „Korzenie tra­
wy". 15.55 —  Baśnie i legendy 
ludowe różnych krajów. (Uzbe­
kistan). 16.00 —  Etartinaiger.
17.00 —  Dziennik. 17.20 — 
NEP. 17.50 — Przegląd piłkars­
ki. 18.15 —  Film fab. „Kochan­
kowie mojej mamy" (Polska).
19.45 — Dobranoc, dzieci. 20.00
— Dziennik. 20.40 —  Nowe 
studio. 21.00 —  Mistrzostwa Eu- i  
ropy w piłce nośnej: Holandia 
—WNP. 23.05 •—  Dziennik.
23.30 —  Nowe studio. 0.30 —  
Święta wiosna. .1.10 —  Film fab. 
„Nie zapomnij obejrzeć się".

TV  Rosji

7.00 —  Wieści. 7.25 —  Czas 
ludzi interesu. 7.55 —  W  wolnym 
czasie. 10.40 —  Kwetstia chło­
pska. 11.00 —  Mistrzostwa Eu­
ropy w piłce nożnej. Szwecja— 
Dania. 13.00 —  Wieści. 15.00 — 
Tam-tam nowości. 15.15 -— Go­
dzina dla dtdeci (z lekcją angiel­
skiego J. 16.15 — Kobieta intere­
su. 16.45 —  Tinko. 17.00 —  
Nasz sad. 17.30 Twarzą do 
Rosji. 17.45 —  Co dzień święto.
17.55 —  Reklama. 18.00 — M i­
strzostwa Europy w piłce nożnej: 
Szkocja—Niemcy. 20.15 —  Mis. 
trzowię. S. Obrazcow. 21.05 — 
Piąte koło. 21.55 — . Reklama.
22.00 — Wieści. 22.20 — Piąte 
koło —  cd. 23.15 —  Izrael dzi­
siaj.

WTOREK, 16 CZERWCA 

LTV-1

19.00 — Dziennik. 19.10 — 
Bumerang. 19.30 —  Program go­
spodarczy. 20.00 —  Dobranocka.
20.25 — Reklama. 20.30 Pa­
norama. 20.55 —  Dziennik. 21.05
—  Filmy dok. 21.40 —  Morze.
22.10 —  Spektakl „Karol i An­
na". Część 2. 23.20 — ‘ Dziennik 
wieczorny.

Ostankino

5.00 — Dziennik. 5.20 —  Gim­
nastyka poranna. 5.30 —  Pora­
nek. 7.50 — Gimnastyka poran­
na. 8.00 —  Dziennik. 8.20 — 
Film fab. „Bogaci też płaczą".
9.05 —  Mistrzostwa Europy w 
piłce nożnej. Szkocja—Niemcy.
11.00 — Dziennik. 11.20 —  Kon­
cert. 13.30 —! Kto pomoże bez­
robotnemu? 14.00 —  Dziennik.
14.25 — To było, było... 14.45
—  Film fab. „Korzenie trawy". 
Ode. 2. 15.50 .—  Sportowcy na­
szej młodości. 16.10 —  Kreskó­
wka. 16.20 — Program muzycz­
ny. 17.00 Dziennik. 17.25 — 
Wiejskie kroniki. 17.50 —r O 
skutkach wojny w Afganistanie.
18.15 — Film fab. „Bogaci też 
płaczą". 19.00 — S. Obrazcow.
19.40 — Dobranocka. 20.00 -— 
Dziennik. 20.40 — Film fab. „W  
pętli*'. Ode. I. 21.45 Pięć kó­
łek. 22.15 —  Wieczór gwiazd, w 
Łulnikach. Podczas przerwy o
23.00 — Dziennik. 0.05 — Film 
fab. „Korzenie trawy". Ode. 1 
i 2.

TV  Rosji

7.00 Wieści. 7.25 — Czas 
ludzi interesu. 7.55 — W  wol- 

| nym cazsie. Kwiaty w domu.
8.10 — Eskulap. 10.40 — Kwestia 
chłopska. 11.00 — Mistrzostwa 
Europy w piłce nożnej: Holan­
dia—WNP. 13.00 —  Wieści.
15.00 — Tam-tam nowości. 15.15
—  Multl-pulti. 15.25 — FUm fab. 

r „Dziecięce marzenia" (Francja).
15.45 — Studio „Wzrost". 16.15
— Przestrzeń ipius. 16.45. *-■ 
Tinko. .17.00 — Transroseter.
17.45 — w  parlamencie. 18.00

— Nasza ekspertyza. 18.55 — 
Reklama. 19.00 — Wieści. 19.20

Co dzień święto. 19.30 — 
Jugosławiański wairiant. FiUm 1.
20.20 —  Świat sportu. 20.50 — 
Wiadomości kryminalne. 21.05— ' 
Jugosłowiański' Wariant. Film 2.
21.55 —  Reklama. 22.00 —  W ie­
ści. 22.20 —  Sportową karuzela, 
22.35 —  Ostatni bohater.

ŚRODA, 17 CZERWCA

LTV-1

15.00 — Dziennik. 19.10 —  Mi­
strzostwie Litwy w piłce nożnej.
19.45 —  Fakt 20.00^— Dobrano­
cka. 20'.25 — Reklama. 20.30 — 
Panoran&. 20.55 —  Dziennik.
21.05 —  Letni reportaż. 21.35 — 
Studio państwowe. 22.20 — Dy­
sonanse. 23.05 —  Film -dok. 
23J5 —  Dziennik wieczorny.

Ostankino

5.00 i— Dziennik. 5.20 —  Gim­
nastyka poranna. 5.30 —  Pora­
nek. 7.50 — Gimnastyka poran­
na. 8.00 —  Dziennik. 8.20 — 
Film 5ib. „Bogaci też płacza".
9.50 —  Kreskówka. 9.55 Film 
n.-p. 10.. 15 —  Wieczór gwiazd w 
Łuinikach. Podczas przerwy o
11.00 — Dziennik. 13.10 —  Te- 
lemixt. 13.55 —| Notes. 14.00 ^  
Dziennik. 14.20 —  Dzisiaj i wte­
dy. 14.50 —  Film fab. „Tak i 
będzie". 16.00 —  Rock Maks.
17.00 —  Dziennik. 17.25 —  Sy­
tuacja. 17.55 Dziennik kon­
kursu im. P. Czajkowskiego.
18.10 —  Film fab. „Bogaci też 
płaczą". 19.00 —  Temat. 19.45
— Dobranockai. 20.00 — Dzien­
nik. —  Film fab. „W  pę­
tli". 21.40 —  Program informa­
cyjno-muzyczny. 22.00 —  Czarna 
skrzynka. 22.30 — Progiem ar­
tystyczny. 23.00 —  Dziennik.
23.25 —  Mistrzostwa Europy w 

.piłce nożnej: Francja—Dania.
1.25 —- Film-koncert

TV  Rosji

>7.Q0 Wieści. 7.25 W. Czas 
ludzi interesu. 7.55 — W  wol-_ 
nym ̂ częsie. Domowy ldlub. Ij2.40
—  Kwęstia diłop3ka. 13.00 —[ 
Wieści. 15.00 —  Tam-tam — no. 
wości. 15.15 —  Film fab. „Je­
sienny .dar wróżek". 16.25 — 
Program chrześcijański. 16.55 — 
Tinko. 17.10 —  Transroseter.
17.55 —  Nasza ekspertyza. 18.55
— Reklama. 19.00 —  Wieści.
19.20 —  Co dzień święta 19.30
— Gra TV  „Logo". 20.00 —  Fes­
tiwal „Plac Czerwony wiła-".
20.30 —  Na sesji RN Federacji 
Rosyjskiej. 20.55 —  Reklama.

. 21.00 —  Mistrzostwa Europy w 
piłce nożnej: Szwecja—Anglia.
23.15 —  Retro. Maja Krystałlń- 
ska.

CZWARTEK, 18 CZERWCA 

LTV-1

19.00 —  Dziennik. 19.10 — 
Mistrzostwa NBA. 19.35 — Po­
lityka. 20.00 —  Dobranocka.
20.25 — Reklama. 20.30 —  Pa­
norama. 20.55 — Wiadomości.
21.05 ■— Odkryci 1 straty. 22.45
— Koncert. 23.15 — Dziennik 
wieczorny.

LTV-2

20.35 —  Przegląd regionalny.
21.00 — Katolicka trybuna. 21.30
— Wideokaukaz. Podczas przer­
wy o 22.00 — Dziennik. "23.30
—  Koncert

Program TV Litwy Wschodniej

18.00 — Wiadomości w  jez. 
lit 18.10 —  Takie jest życie.
18.40 —  Rolnik. 19.00 —  Wia­
domości w jęz. ros. 19.10 —  Re­
klama. 19.15 — Czego nie po­
wiedział Llzdęjko. 19.45 — Je­
szcze nie śpij... d!la dzieci. 20.05
— Wiadomości w jęz. polskim.

Ostankino

5.00 — Dziennik. 5.30 — Po­
ranek. 7.50 —  Gimnastyka poran­
na. 8.00 —r Dziennik. 8.20 — 
Film fab. „Bogaci też płaiczą".
9.50 — Kreskówka. 10.00 ~  ML 
strzostwa Europy w piiłce nożnej. 
Szwecja—Anglia. Podczas przer­
wy 0 -11:00 —  Dziennik. 12.20 - -
— -  Dom. O tradycjach starszego 
pokolenia. 12.55 — Muzyka Mo*

Ł.arta. 13.10 r -  Telemixt 13.55 — 
Notes. 14.00 — Dziennik. 14.20
—  Mian fab. „Tak i bęozie".
15.30 - 7  Szkic TV. 15^5 — 
Film dla dlzied. 17.00 •— Dzien­
nik., 17.20 ■— Do lai 16 i więcąj.
18.00 — FUm fab.., „Bogaci też 
płaczą". 18.40 .— Panorama fil­
mowa. 19.45 ;— Dobranocka.
20.00 —- Dziennik. 0.30 — Film 
faib. „Tak i będzie". Ode. 1 i 2.

TV  Rosji

7.00 — Wieści. 7.25 —  Czas 
ludzi interesu. 7.55 — Mistrzost­
wa Europy w piłce nożnej. Fran­
cja—Dania. 9.55 —  W  wolnym 
czasie. 10.10 — Chwila prawdy. 
Były dyrektor Czaraobydskiej SA 
W. Briuchancw odpowiada na 
pytania. 11.05 — Panorama dok.
11,20 — Małe miasta —  duże 
problemy. 12.40 —  Kwestia chło­
pska. 13.00 —  Wieści. 15.00 
Tam-tam — nowości. 15.15 —r 
Encyklopedia RosjL 16.00 — 
Przedsiębiorczość . i tradycje.
16.15 —  Szkoła menedżerów.
16.45 :— Tinko. 17.00. — Rosja i 
świat. 17.30 — W  parlamencie.
17.45 —  Panowie-towarzysze.
18.00 — Piąte koło. 18.55 — Re­
klama. 19.00 Wieści. 19.20 
Co dzień święto. 19.30 — In­
formator komercyjny. 19.40. —  
Piąte koło — cd. 20.15 —  W  
świecie auto- i motosportu.
20.45 —  Bez retuszu. Wicepre­
zydent A  Ruckoj W centrum. 
prasowym „Republika". 21.55 — 
Reklama. 22.00 —  Wieści. 22.40
— Ekran wiadomości kryminal­
nych. 22.30 — Na sesji RN Ró- 
sji, 23.00 — Balet Petersburga.
23.45 —  Mistrzostwa Europy w 
piłce nożnej: Holandia—Nimcy.

PIĄTEK, 19 CZERWCA

LTY-l

19.00 ■— Dziennik. 19.10 — U 
premiera. 20.00 —  Dobranocka.
20.25 —  Reklama. 20.30 — Wia­
domości, Opinie. 21.05 — Dzien­
nik. 21.15 —■ Kino pan* Sauiiiu- 
sa. 23.20 — Dziennik wieczorny.

Ostankino

5.00 —  Dziennik. 5.20 —  Gim­
nastyka poranna. 5.30 — Pora  ̂
nek. 7.50 — Gimnastyka poran­
na. 8.00 — Dziennik. 8.20 — 
Film fab. „Bogaci też płaczą".
9.00 — Panorama filmowa. 10.10
—  Klub podróżników. 11.00 — 
Dziennik. 11.20 — Mistrzostwa 
Europy w piłce nożnej. Holan­
dia—Niemcy. 13.15 /—  Brydż.
13.40 —  Biznes — klasa. 13.55
—  Notes. 14.00 — Dziennik. 
1420 —  Film fab. „Będziemy 
czekali, wracaj...". 15.45 —  Kres­
kówka. 15.55 — Film dla dzieci 
„Przygody Arslana". Ode. 2.
17.00 —. Dziennik. 17.25 — 
Człowiek i prawo. 17.55 — Kre­
skówka. 18.05 — Dziennik kon­
kursu im. P. Czajkowskiego.
18.25 —  TV  „Newa" — kto z 
nami? 18.45 — Film fab. „Emil 
z Lannebergi". Ode. .10. 19.10 — 
Jarosławski festiwal „Kobie­
ta w teatrze". „Wyrwany gu­
zik". 19.45 — Dobranoc, dzieci.
20.00 —  Dziennik. 20.40 — WID. , 
Pole cudów. 0.15 — Wideodrom. 
0.45 — Film fab. „Będziemy cze­
kali, wracaj.-"

TV Rosji

7.00 — Wieści. 7.25 —  Czas 
ludzi interesu. 7.55 —  Mistrzost­
wa Europy w piłce nożnej: Szko- 
Cja—WNP. 9.55 —  W  wolnym 
czasie. 12.40 —  Kwestia chłop­
ska. 13.00 — Wieści. 15.00 — 
Tam-tam — nowości. 15.15 — 
Pierwsza runda. 15.30 —- Naj­
ważniejszy tu jestem ja. 16.15
— Przestrzń plus. 16.45 •— Tin­
ko. 17.00 —  Transroseter. 17.45
— M -zj cdn oczecie. 18.00 — Bia­
ły kruk. 18.45 — Co cfzłeń świę­
to. 18.55 — Reklama. 19.00 
Wieści. 19.20 —* FHm fab. ■
„Zwierciadło". 21.55 — Reklama.
22.00 — Wieści. 22.20 —- Spor­
towa karuzela. 22.35 — K-2 
przedstawia. 23.25 •— 'Na sesji 
RN Rosji.

SOBOTA, 20 CZERWCA

LTV-1

5.00 —  Dziennik. 9.10 —  Pro­
gram dla dzieci. 10.10 —  Kłaij- 
pedzki kraj. 10.55 —  Chrześci­
jańskie słowo. 11.05 —  Zgoda. 
12.05 —  Gest. 12.35 —  Zdrowie.

13.05 — Norweskie anegdoty. 
.19,00 — Dziennik. 19.10 — 
Sport. 20.00 — Dobranocka.
20.25 — Reklama. 20.30 — Pa­
noramą. 21.00 —  Pod własnym 
dachem. 21.45 — Koncert .22.30 
—• Mistrzostwa Litwy w piłce- 
nożnej. 23.15 — Dziennik wie­
czorny.

LTV-2

9.00 — Przegląd regionalny.
10.00 — Piramida. 10.30 — 15 
min. o AIDS. 10,45 —  Program 
dla dzieci. 11.50 — Dziennik.
12.05 Obcego bólu nie ma- 
13,05. —  Kalenaarz.

Ostankino

6.30 — Sobotni poranek czło­
wieka interesu. 7.30 — Gimna­
styka poranna. 7.45 — Sport dla 
wszystkich. 8.15 — Film n.-p. .
8.45 —  Jak osiągnąć sukces.
8.45 — Jak osiągnąć sukces.
14.00 — Dziennik. 14.25 —  Pa­
ni powodzenie. 15.20 —  W  świe­
cie zwierząt. 16.20 — Czerwony 
kwadrat. 1700 — Kreskówka^
17.10 — . Film-spektakl „Zwy­
czajna historia". 19.45 — Dob­
ranoc, dzieci. 20.00 — Dziennik.
20.40 — Co? Gdzie? Kiedy?
21.40 —  Film faib. „Latająca 
stewardesa". Z  serialu „Polują­
cy na arcydzieła’.1 (Włochy).
22.40 —  Wieczorny album. 23.00
— Dziennik. 23.20 — Koncert
1.40 5— FUf fab. „Gigolo i Go- 
goletto".

TV  Rosji

7.00 — Wieści. 7^0 — Zród- 
ła. 8.00 — Przegląd koszykówki.
8.30 — Program 03. TV służba 
zdrowia. 9.00 — Rosyjskie video.
9.30 —  Film dok. 10.00 — Wi- 
deokanał „Hus 11". 11.15 — 
Jak będziemy żyli? 12.00 —  
Monolog o telewizji. 1Z30 —_ 
„Burda Moden" proponuje. 13.00-
—  Wieści. 13^0 — FUm fab. 
„Mańkut". 14.45 — Razem z 
Brodway'em. 15.30 — Panorama 
dok. 16.25 —  Pielgrzym. Rosyj­
skie .biuro podróży. 17.10 — 
Składka.. 17.45 — Ezpocentrurtf 
przedstawia. 17.55 — 'W r parla­
mencie 18.10 — Z żyda te^tnfi
18.55 —  Reklama. 19.00 Wie-' 
śd. 19.20 — Co dzień święto.
19.30 — Muzyka w stylu pepsi.
20.30 —  Film fab. „Nad mo­
rzem błękitnym". 21.55 —1 Rek­
lama.. 22.00 — Wieśd. 22^0----
Na sesji RN RosjL 22.50 — Ma­
ski-show. 23.20 —  Temat z wa­
riacjami.

NIEDZIELA, 21 CZERWCA

LTV-1

9.00 — Dziennik. 9.10 —  Film 
anim. „Superkaęgą"! 9.30 —  Au­
dycja dla wierzących. 10.00 — 
Jeden świat 10.45 — Niedzielna 
muzyka. 11.15 — Audycja w ję­
zyku polskim. 11.45 — Koncert 
życzeń. 12.45 —  Stolica. 17.00 — 
■Dziennik. 17.10 — Ojczyzna.
18.00 — Litwa i świat 18.35 — 
Komedia „Niedźwiedź i lalką".
20.00 — Ddobranocka. 20.25 — 
Reklama. 20130 — Panorama.
21.00 — Stanowisko przewodni­
czącego Rady Najwyższej repub­
lika. 21.15 — Gra TV. 22.05 — 
Program kulturalny. 22.50 — 
Koncert. 23.15 — Dziennik wie­
czorny. 23.30 — Posłowie.

LTV-2

9.00 — „Lietłoto". 9.05 — Mu­
zyka poranna. 9.15 — Audycja 
dla wierzących. 9.30 — W  nle- 
dzietlny poranek 10.30 — ■ Gra 
TV „Tak. Nie". 11.20 — Studio 
MT". 12.05 — W  świecie ko­
szykówki. Sz. MarczluUonis.
12.35 —  Audycja rozrywkowa..
13.00 — Videofilm.

Program TV Litwy Wschodniej

18.00 — Wiadomości w łez. 
lit 18.10 — Dzień dobry. Audy­
cja oświatowa. 18.20 Pszczoła. 
Audycja dla kobiet. 19.00 — 
Wiadomości w jęz. ros. 19.10 
Reklama. 19.15 — Audycja mu­
zyczna. 19.45 — Jesw:ze nie 
śpij... (dla dzieci). 20.05 — Wia­
domości w jez. polskim. _

Serdeczne słowa w ^ótou - 
da Janinie JANKOWSKIEJ 
z  powodu śmierci koctanej
Mamusi Aladają 
RudomińskleJ Szkoły Średniej



L E 13 czerwca 1992 r. str. g

Rocznice 
tygodnia

15 czerwca 1940 r. armia 
sowiecka okupowała Utwę.

' 4 - Brattt 125 WY. 15 czerwca 
1867 i. zmarł Michał Harato 
fur. 1797), inżynier, major wojsk 
polskich, uczestnik powstania li­
stopadowego; oatatnie lata życia 
mieszkał w  .Wilnie.

+  16 czerwca przypada 130 
rocznica urodzin Zigmasa Petra- 
wicziusa (1862— 1955), plastyka 
litewskiego.

- f  Przed: 25 laty, 16 czerwca 
1967 r. zmarła Eugenie Cotton 
(ur. 1889), działaczka francuskie, 
go i międzynarodowego mchu
kobiecego.

+  17 czerwca 1882 r. urodził 
się Igor Strawiński (zm. 1971K 
wybitny rosyjski kompozytor 
polskiego pochodzenia, dyrygent 
i pianista.

+  17 czerwca 1897 r. zmarł 
Sebastian Kneipp fur. 1821), 
ksiądz niemiecki, jeden z pre­
kursorów wodb 1 ecznictrwa.

^  18 czerwca — Boże Ciało.

+  hrakt 120 laty, .18 czerwca 
1872 r. urodził się Jonas Mackę- 
wiczius (zm. 1954). artysta-ma- 
larz litewski.

+ . 18 czerwca i812 r. urodził 
się Iwan Gonczarow (zm. 1891) 
pisarz rosyjski, autor realistycz­
nych powieści ż życia szlachty 
w okresie pańszczyźnianym.

+  Przed 100 laty, 19 czerwca 
1892 r. urodził się Dowas Zau- 
nius (nn; 1940), działacz Państ­
wa Litewskiego, dyplomata.

+  21 czerwca —  początek 
astronomicznego lata.

+ • Przed 110.-lały, • 21 czerw­
ca 1882 r. urodził się Ludwik 
Kolankowski (zm. 1956), histo­
ryk, .badacz dziejów epoki- Ja­
giellonów, w . latach • 1929—36 
profesor Uniwersytetu . Stefana 
Batorego.

CO SŁYCHAC W POLSKICH PRZEDSZKOLACH?

Zakłada się nowe grupy
Uwaga, rodzice. Informujemy, że w  przedszkolu nr 85 (uL An- 

tokol 108) organizuje * ę  młodsze i  średnie grupy polskie. Jest 
to przedszkole rosyjskie, uczęszcza tu Jednak sporo maluchów z 
rodzin polskich. Rodzice wystąpili z prośbą o założenie grup pol­
skich. Brakuje jeda^t wychowanków. Obecnie są przyjmowane 
podania od rodziców, których dzieci osiągnęły 3 lata, do grup 
młodszych, jak też 4 1 5 —  do średnich. Grupy zaczną pracować 
od 1 września, ale już teraz zaczęto je  kompletować, nie należy 
więc zwlekać z zapisem.

Dokładniejszych informacji można zasięgnąć telefonicznie 
74-61-00. [ J. PODMOSTKO

KTO URODZIŁ SIĘ
13 CZERWCA

To urodzeni politycy i działa* 
cze społeczni. Odznaczają się 
ruchliwością, zmiennością i by­
strym umysłem. Są również bar­
dzo pomysłowi. Mają dużo am­
bicji i wytrwałości. Bardzo in­
teresują się polityką i naukami 
społecznymi. Mają skłonność do 
krytyki i samokrytyki. Za bar­
dzo też myślą o sobie i swojej 
karierze.

KTO URODZIŁ SIĘ
14 CZERWCA

Mają duże ambicje. , Potrafią 
przekonać otoczenie do argu­
mentów. Odznaczają się zdolno­
ściami przywódczymi i często 
zajmują wysokie stanowiska za­
wodowe. O Ile nie mogą speł­
niać swoich marzeń, wówczas 
chętnie podejmują się pracy spo­
łecznej i tu szybko osiągają'suk­
cesy. Na co dzień mają pogodne 
usposobienie i są życzliwie us­
tosunkowani do innych ludzi. W  
przypadku większych niepowo-

<
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dzeń przeżywają stany depresji * 
nerwowej, a w  sytuacjach trud­
nych często oddają pole bez 
walki.

KTO URODZIŁ SIĘ 
15 CZERWCA 

Mają nieprzeciętną osobowość 
i bogate życie wewnętrzne. Ob­
darzeni są doskonałą pamięcią. 
Cechuje ich aktywność i  praco­
witość. Dość łatwo dochodzą do 
wysokich pozycji społecznych i 
znacznego majątku. Mają po­
nadto dużo szczęścia w  prowa­
dzonych interesach, Ich słabą 
Stroną jest niestałość poglądów, 
i uczuć. Ze swoich odczuć nie 
lubią się zwierzać. Są bowiem 
z natury małomówni i skryci.

Dobry kucharz
do świetnej restauracji w  Warszawie.

Przyjęcie od zaraz. Dobre warunki, mieszkanie. 
TeL Warszawa 311661 
Restauracja „Krokodyl"

ROZRYWKI
UMYSŁOWE Arytmograf

Batalie na śnieżnych |I lodowych trasach w Albertvllle 
przeszły do (historii. Proponuję przypomnieć 9 bohaterów te] 
Olimpiady, a następnie przenieść pdgadnlęte litery do diagraon 
Należy pamiętać, że. jednakowym, cyfrom odpowiadają jednako** 
litery. Po wypełnieniu całego diagramu otrzymamy hasło.

A  — 17 —  3 *— 11 — 9 — 12 — 9 —  10 — 5 — najlepg| 
narciarka Olimpiady, zdobywczyni 3 złotych medali.

B>— 24 —  15 —  10 — 5 — 4 — 11 — trzykrotny mlstri 
Albertville.

C — 8 — 7 —  1 — 3 — 12 —  1 —  14 — 13 — wygrała 
biathlonie na 15 km wśród kobiet.

D —  12 —  3 — 2 r— 19 — 9 — 10 5 — mistrzyni w  bis.
thkmie na 7,5 km.

E —  21 —  5 — 3 —>22 — 15 —  7 — 3 — dwukrotny rwy. 
cięzca w  biegach narciarskich (10 1 15 km).

F —  6 — 9 —  8 — 20 '—  5 —  mistrz w  slalomie-gigande.
G — 23 —  5 —■ 2 .— 24 —  6 — 7 — .4 ■— 5 —* zdobywczym 

złotego medalu w  sztafecie 4x5 ltm.
H  —  16'—■ 9 — .15 ;— 7 — 11 — najlepszy w  narciarstwie 

alpejskim do kombinacji.
I  —  18— 12 —  5 — 4 — 19 —  17 -— 5 — złota drużyna 

sztafecie 3 3x7,5 km (biathlon) wśród kobiet.
Ułożył Józef ZIENKIEWICZ 

ROZWIĄZANIE KRZYŻÓWKI Z  6 CZERWCA

Poziomo: astronom, .adiutant, ornitolog, Ahnam, Haka, panda, 
ucha tka, frakcja, kardan, arkana, kolanko, zapałki, larum, motor, 
retro, yokalista, uczoność, kulomiot

Pionowo: pszenica, dolomit, Bom, idol, Burgi-ba, indukcja, ało. 
nia, parasol, aforyzm, agawa, kanwa, połowica, korale, akordeon, 
nirwana, paragon, kość, szum.

Telewizja Polska
NIEDZIELA, 14 CZERWCA

10.00 — „Teleranek". 11.05 — 
„Rasmus . wyrusza w  świat" (3)
— serial prod. szwed. 11.30 — 
„Australia" (5 —  osL ).—  serial • 
dok. prod. australijskiej. 12.25

. — Koncert życzeń.. 12.55 — 
„Szkoła pod żaglami". 13.20 — 
„Tydzień”, -^magazyn' rolniczy.
14.30 — Teatr dla dzieci: Ma­
ria Kossakowska, Janusz Gale- 
Wicz —* „Czerwona sukienka".
14.40 -f-r „Bestia ludzka" — film 
fab. prod.. franc. 16.3Q —  „Ra­
port". 16.50 — ?fRhytmickM.
17.30 • — „Pieprz i wanilią"..
18.10 \-rr Mistrzostwa Europy w 
piłce nożnej: Francja—  Anglia, 
w przerwie —  Teleeipress.. 20.05
—  Wieczorynka. 20.30 —  W ia­
domości. 21.05 — „Jerzy Wa­
s zyn gton (3) — serial biografi­
czny prod. USA. 21.55 ■?£.■ „Ka­
baret Olgi Lipińskiej". 22.55 —

: „Canńes-92**; - reportaż., 23.25
—  Sportowa niedziela, 23.55 — 
Studio Miesiąca Kultury. 0.25
—  „Teatr w kadrze" —  Krótki 
karnawał.- Rzecz o teatrze okre- 

.su odwilży.

PONIEDZIAŁEK, 15 CZERWCA

14.30 .—’ Wiadomości; 14.40 ~- 
Program dhia. 14.15^17.10 
Telewizja edukacyjna. i7;15 —  
ŁUZ —  program nastolatków.
18.10 —  Mistrzostwa -Europy w

piłce nożnej: Szkocja —  Niemęy.
18.55 —  Teleexpress. 20.15 — 
Dobranoc. 20.30 —  Wiadomości.
21.05 —  Teatr telewizji —  Ilja 
Erenburg: „Burzliwe życie. Lej­
zorka". 23.25 — Drogi do wol­
ności. 23.40 —  Kronika HI mię­
dzynarodowego wyścigu kolar­
skiego „Solidarności". 23.45 — 
Wiadomości wieczorne. 0.05 —  V 
„Kobiety makijażem" —  film 
fab. próid. franc,

WTOREK, 16 CZERWCA

11.00 „Dynastia",—  serial 
prod. USA. 11.50 —  Gotowanie 
na ekranie. 12.05 —  Kwadrans 
na kawę. 12.20 —  lfJa 1 ten 
świat" —  śpiewa Bogusław No­
wicki. 13.00 —  Wiadomości. 
13.15—17.10 —  Telewizja eduka­
cyjna. 17.15 — Dla dzieci: „Tik- 
Tak". 18.05 —  język angielski 
dla dzieci. 18.15 —  Teleexpress.
18.35 —  „Tom 1 Jeny" —  serial 
prod. USA. 19.00 - r  „Kontrakt 
intymny" —  serial -prod.. ang.
19.50 — „Polska z oddali". 20.00
—  „Test1* —  magazyn ' konsu­
menta. 20.15 — Dobranoc. 20.30
— Wiadomości. 21.05 —  „Dy­
nastia" — serial prod. USA
22.00 —  Tylko w ^Jedynce".
23.15 —  „Telemuzak". 23.40 
Kronika III Międzynarodowego 
wyścigu kolarskiego „Solidar­
ności". 23.45 — Wiadomości wie­
czorne. 24.00 — „Kanał 5" V *

program rozrywkowy. 0.45 —  
„Siódemka" w  „Jedynce". ,

ŚRODA, 17 CZERWCA

11.00 —  „Pod jednym dachem"
—  serial prod. czechosłowackiej.
11.50 —  „Giełda pracy —  gieł­
da szans". 12.05 —  Kultura lu­
dowa. 12.45 —  „Narodziny fir­
my". 13.00 —  Wiadomości. 13-. 10
—  Program dnia. 13.15— 17.10 — 
Telewizja ' edukacyjna. 16.15 — 
Dla młody d i widzów: „Latający 
Holender". 17.45 —  ,^Partnerzy"
—  serial prod. USA, 18.15 — 
Teleexpress. 18.35 . Klinika 
zdrowego człowieka. 19.00 —  
„Bill Cosby show" —  serial 
prod. USA. 19.30 —  Encyklope­
dia II wojny światowej^ 20.00 —1 
10 minut dla ministra pracy.
20.15 —  Dobranoc. 20.30 —  
Wiadomości. '  21.10 —  Mistrzo­
stwa Europy w  piłce nożnej: 
Szwecja —  Anglia. 23.10 —. A r­
tystki polskie. 23.45 —  Wiado- 

. mości wieczorne. 24.00 —  „Dom"
serial TP.

CZWARTEK, 18 CZERWCA

10.00 ■ —  Dla młodych wi­
dzów: „O  dwóch takich, co 
ukradli księżyc" —  * film fab; 
prod. poi. 11.30 —  „Wokół krzy­
ża" •— międzynarodowe spotka­
nie młodzieży w  Rzymie. 12.20

>Na olimpijskim szlaku" — 
teleturniej. 13.20 —  „Barokowy 
duet". 14.35 —  „Czy Ądam Śpie­
wał to Maryli?" (1) —  ballady 
śpiewa wileńska slawistka i pie.

śniarka Maria Krupowies. 14.50
—  „Brawura" —  film prod. USA 
(1938 r.). 16.50 —  „Czy Adam 
śpiewał to Maryli?" (2). 17.00 — 
Świat kulturalny —  relacje z 
wielkich wystaw. 17.40 .— Pod­
róże na Kresy. 18.15 —  Teleex- 
press. 18.35 ■— .„Czy Adam śpie­
wał to Maryli?" (3). 18.50 —  
„Myrąa Loy“ —  film dok. 
prod. USA. 20.00 —  Wieczoryn­
ka. 20.30 —  Wiadomości. 21.05
—  „Amerykańskie dziecko" — 
film fab. prod. fikane. 22.30 —  
Kołysz mnie: Martyna Jakubo­
wicz. 2 3 .2 0 -—  Mistrzostwa Eu­
ropy w  piłce nożnej: -Szkocja —  
WTMP. 0.05 —  Wiadomości wie­
czorne. 1.20 —  Kronika m  mię­
dzynarodowego wyścigu kolar­
skiego , (Solidarności ".

PIĄTEK, 19 CZERWCA

11.00 —  „Dziedzictwo Gulden- 
hurgów" (15 —• ost.) serial 
prod. niemieckiej. 11.45 —  Szko- 

. ła dla rodziców. 12.00 —  „Nasi 
.—  wasi —  obcy" —  program 
redakcji rolnej. 12.40 — Moja 
modlitwa. 13j00 —  Wiadomości.

1.13.10 —  Program dnia. 13.15 - ir
17.10 -— Telewizja edukacyjna.
17.15 ff-- '’' Dla najmłodszych:

. „Ciuchcia". 18.05 —  Język an­
gielski dla dzieci 18.15 — Te- 
lęexpress. 18.35 —  ̂Labó ratorium.

* 18.55 -%;Za kierownicą. 19.00 — . 
„Dziedzictwo Guldenburgów" (15
—  ost.) — : serial prod.' niemie- 

. ckiej. 19.45 —  W  kinie i  na
kasecie. 20.15 —  pobranoc.
20.30 —  Wiadomości. 21.05 —

,.Pocałunki"1 film fab. prod. 
USA. 22.00 —  XXIX Kjrajowy 
Festiwal Piosenki Polskiej „Opo- 
le-92". 23.45 —  Wiadomości łne-1 
czome. 24.00 —  XXIX Krajo­
wy Festiwal Piosenki Polskiej 
„Opole-92".

SOBOTA, 20 CZERWCĄgB

10.00 —  Wiadomości poranne.
10.10 —  „Ziarno". 10.35 —
—  10 —  15". 11.30 —  Język an­
gielski dla dzieci. 11.35 \— „Wo­
jownicze żółwie Ninja" — se­
rial prod. USA. 12.00 —  Rokend- 
roler. 12.20 —  Koncert życzeń.
12.50 —  Uroczysta odprawa war­
ty honorowej i złożenie wień­
ców przed Grobem .Nieznanego 
Żołnierza w  Warszawie w 200 
rocznicę krzyża Virtuti MUitaii.
13.55 —  rtM y i świat". 1425- 
Wędrówki dalekie i bliAia
15.00 — Walt Disney p n $ 9  
wia. 16.15 —  Z archiwmn Tea­
tru- Telewizji; Mikołaj Gogol — 
„Ożenek". 17.50 —  „Z Polśd 
rodem" —  magazyn polonijny.
18.15 —  Teleeipress. 18-35. 
Magazyn sztuk wizualnycłflr' 
„Oko". 19.00—  Film fab. 19.#
—  Z  kamerą wśród zwieiflŁ
20.00 —  Program inform acji 
dla dzieci. 20.10 —  Dobija®11
20.30 —  Wiadomości 21.Q0*r 
„Polskie ŻOO": 2 0 0  §§|
fab. 22.00 —  XXIX Krajowy |g 
stiwal Piosenki Polskiej „OĘ 
le-92". 23.45 —  Wiadomol0|
wieczorne. 24.00 —  XXIX. K** 
jowy Festiwal Piosnki PotókW 
„C^x>le-92".

k u r i e r
U/iieński

Dziennik społeczno-polityczny 
Rady Najwyższej i Rządu Re­
publiki Litewskiej. Ukazuje się 
od 1 lipca 1953 r.

Nasz adres: 2019, Wilno, 
al. Laiswes 60.
Indeks 67218

Cena 2 rb. (28 kop. ak­
cyza).
W  Polsce —  800 zł.
Zam. 2179

Nr rejestracji —  322. 

Drukuje Państwowe 
Przedsiębiorstwo „Spauda1

T E L E F O N Y :  Redaktor — 42-79-01, zastępcy redaktora — 
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Redaktor Zbigniew BAŁCEWICZ^

Usługi XERO oraz biuro o g ło s i  
reklamy —  ul. Subócz 1 (od podwś  ̂
ka) czynne od 9.00 do 17,00 w dnla  ̂
pracy. TeL: 62-66-04.
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redakcji, al. Laiswes 60, 11 piętn* 

kój nr 1114, tel. 42-69-63.


